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rólem bawarskim. 
Gabinet Stresemanna chwieje się. 

Chaos w Niemczech wzmaga się. 
WARSZAWA, 2 października (tel. wł. „Republiki"). „Kurjer Warszawski" donosi z Gdańska: 
Według otrzymanych tu wiadomości telefonicznych, w Monachjum proklamowano b. następcę tronu, 

Rs. Ruprechta, królem Bawarji. 
JJLBRZYMIE M A N I F E S T A C J E M O -
^ C H I S T Y C Z N E W M O N A C H J U M . 

wł. Ł MONACHJUM, 2 paźdz. (Tel 
-^Publiki*'). 
h Polica Bawarii była wczorrl 'cre-
°ni olbrzymich manifestacji monmJ.ii-

. Powszechnie sądzono, że chod<:i \vi o 
' p i a n i e monarchii. 

Następca tronu wraz z małżom! a w 
p a r t y m powozie przejeżdżali przez 
""asto. Witano Ich owacyjnie okrzyka-
^ »Niech żyje kró l i " . 
„ Powodem manifestacji by ł uroczysty c|5.°d rocznicy b. kórlewskicj gwardii 
- W towarzystwie ks. Ruprechta znaj-

i u ł 8 , 0 k o m i s a r 7 rządowy v. Kahr. 
l. minister spraw wewnętrznych wy-
J?°*ił mowę, piętnującą rewolucję listo
padową w Niemczech. 

D V M I S J A GABINETU KNILLINGA. 

AW. — BERLIN, 2 paźdz. — Z Mo-
^ n l u n i donoszą, że gabinet KuiHInga 
jiyaał S jc dziś wieczorem do dymisji, 
r^uisjfa nie dotyczy głównego komisa-

^ Państwowego Kabra. 

O SOBIE I SWEJ POLITYCE. 

l*X> — MONACHJUM, 2 paźdz. — Ge 
pralny komisarz państwowy p. Kahr, 
•sedstawlł na Iconferencjl prasowej wy 

c k n 1 6 s w e ' Polityki, podkreślając z na-
s ! s , £ iem, ż e giównem jego zadaniem .',est 
J^Pionie wszystkich patriotycznych ży-
r

 0 , ó w celem stworzenia silnego auto-
wetu państwa. O Jakimkolwiek pak-

Dr v m z socjalistami niema mowy. 
skn r z a P r 3 seczył następnie pogło-
jj">n» o separatystycznych tendencjach 

awarji. Przechodząc do stawianych 
nin 2 a r z u t ó w , iż zmierza do przywróce-

monarchii, oświadczył Kahr, że 2v?Wy
 tel wywołać nie można, gdyż 

0 / ł ^ n i się ona samorzutnie, skoro tylko 
rarta- lest na zdrowych zasadach. 

STRESEM ANN ZACHWIANY. 
* k u A W " ~ R E R L 1 N . 2 paźdz. - W zwią 
uj ! Z q sprawą uchwalenia pełnomoc-
sle 1 3 , 5 1 kanclerza rzeszy, zarysowuje 
Pr? ^1 ^ e m ^ z e c h możliwość nowego 
nla , n j a gabinetowego. Postanowię 
D r ! , "lemieckiej partii ludowej, której 
sef-^odniczącym byi do niedawna Stre 

wskazują zwrotność prawa. 
03 , .°wy przewodniczący niemieckie} 
w . 'U ludowej przedłożył Stresemanno-
,J a następujące postulaty: po pierwsze 
r© ^onstrukcia gabinetu rzeszy, po wtó 
R t < W S | t q p i e n J e wskład rządu nacjonali-
ti .7 i Po trzecie — przywrócenie 8-go-

P 5 ° D , ! L A P ^ c y . 
Pr I ; i r j 0^ z^ v°dnlczący niemieckiej partii 

Drzvi„ • świadczy ł , że jedynie za cenę 
dzie ?» c , a ł y c h Postulatów partia iego be-
Strr>c„ o s ° w a ć za pełnomocnictwami dla 

^seinanna 
"'Srlani Ci t e 2 ° - J * n a r a Q , v przywódców 
k o i j e , ' e n ' a r n y c h nic zostały ieszcze u-
-torir. ' Popędzenie Reichstagu odro-
W < L Z O s t a l ° do dziś wieczorem. Wąt- , 
clz| r l;? l o s t Jednak, czy odbędzie się ono dzculu K 

3 1 i Zeitung", 

Zaznaczyć należy, że pełnomocnic
twa dla kanclerza Strcsemaima mają 
obejmować dziedziny gospodarczą i f i 
nansową, Jak również mają dać więk
szą swobodę. 

AW. — BERLIN, 2 paźdz. — Dzisiej
sze narady między przywódcami stron
nictw nacjonalistycznych a kanclerzem 
Strcsemanncm miały wynik negatywny, 
gdyż nie zostały osiągnięte porozumie
nie 'między niem. partf.-i ludową a socja
listami. 

Wobec tej sytuacii, gabmet postano
w i ' zebrać sie znów wieczorem, celem 
powzięcia ostatecznoi decyzji. 

„STAHLHELM" MASZERUJE NA 
BERLIN. 

BERLIN, 2 paidz. — Dzisiaj w ran
nych godzinach rozeszła się. wiadomość, 
że zbrojne oddziały faszystowskie ze 
słynnym Stahlhelbundcm na czele prze
kroczyły granicę sasko-bawarska \ ma
szerują w kierunku północnym. 

Źródłem tych wiadomości iest J3er-
ilner Tageblatt**, który donosi, że nie
zwykle liczna widziały „Stahlholbundu" 
z całą Saksonią sokiiceutrowane zosta
ły w Magdeburgu i w boiowym pogoto
wiu wyruszyły na terytorium bawar
skie. 

BERI IN, 2 października — Przy
wódca bawarskich faszystów Hlttier bez 
pośredni 000 odbyciu wielkiej narady w 
Bayreuth udzielił wywiadu przedstawi
cielowi amtry kańskiej germanofilskiej 
agencji United Press. 

Hittle. oczekuje szybkiej katastroiy 
rządu Strrsemaraia, który będzie ostat
nim parlamentarnym rządem w Niem
czech, poczeni „nastąpią lepsze czasy**. 
Hittlcr oświadczył, że nie Jest monarchi
stą i że w obecnej chwili Jest przeciwny 
wszelkim ruchom monarchistycznym za
równo na rzecz Hohenzollernów jak i 
Wittelsbachów, ponieważ oba te ruchy 
powstając razem mogłaby pociągnąć 
za sobą roziaro w Niemczech. Dopiero 
po zjednoczeniu wszystkich prowincji 
niemieckich w Jedno państwo nie wyła 
czając Austrji, naród niemiecki będzie 
sobie mógł wybrać formę rządu. ChwI-
Iow oiednak konieczna Jest „dyktatura 
narodowej energii i brutalności**, kiórei 
pierwszym zadaniem jest oswobodzenie 
zagłębia Rulir I Nadrenii. 

HittJer wywiad swój zakończy! o-
świadczenicm: Obecnie sytuacja Joat 
taka. że albo Berlin musi maszerować na 
Monachium alb! Monachium na Berlin. 

100.000.000 NA ŻOŁD DLA FASZY
STÓW. 

BERLIN, 2 października — Komisarz 
Kahr zatrzymał bezprawnie l bez u-
przednlego zawiadomienia berlińskiej 
centrali Relchsbauku transport 100 mlljo 
nów marek złotych, wysłanych z norym 
bersklei filj i do centrali berlińskiej. 

Kanclerz Stresemami wystąpił ener
gicznie przeciwko bezprawnemu zarzą-

Kahra — tak twierdzi „Yoss. 

RE1CHSWEHRA ODMAWIA POSŁU
SZEŃSTWA. 

BFRLIN. 2 października. — W póź
nych popołudniowych godzinach wydano 
następujący komunikat o sytuacji w Ki-
strzynie: 

„Dzięki natychmiastowemu energicz
nemu działaniu komendanta udało mu się 
w krótkim czasie opanować ruch. Garni
zon wkroczył ponownie do miasta i win
nych zakłócenia porządku osadzono w 
więzisniu. Liczni przywódcy zostali are
sztowani. Posifkj sąsiednich garnizonów 
nie będą potrzebowały już prawdopodo
bnie interwenjować". 

Komunikat powyż*zy bynajmniej nic 
przyczyni się do uspokojenia ogólnej pani 
k i przedewszyslklcm dlatego że nie mówi 
nic o odebraniu tw"erdzy powstańcom, 
jaŁ r>6wni«.t zdaje się prajjnąć usprawie
dliwić berezynnoćć innych garnizonów 
Reichswchry, które, jak prywatne wiado
mości z Berlina wskazują, w wjeln wypad 
hach odmówiły posłuszeństwa. 

KOMUNIŚCI WEZMĄ UDZIAŁ W RZA 
DZTE SASKIM. 

PAT. — BERLIN, 2 października. — 
„Vorwaerts" donosi z Drezna, że saski wy 
dział krajowy i saska frakcja sejmowa 
w»cjal-deniokrac}i zgodziła się jednoc^T-
ścje, aby komuniści wzięli udział w rzą-' 
dzlc saskim, pod warunkiem, że uznają 
konstytucję. Wybrano komisję, która ma 
pertraktować z komunistami, 

BANK WALUTOWY. 
' PAT. — BERLIN, 2 paździermka. — 

Państwowa rada gospodarcza zatwierdza
ła projekt ustawy w sprawie utworzenia 

bnnkti walutowego. Projekt przewrduje 
stworzenie realnych źródeł płatniczych, 
równoznacznych z marką złotą, które w> 
s;ć będą nazwą „nowej marki". Bank 
walutowy ma posiadać kapitał 3260 miijo 
nów nowych marek i będrfe niezależny od 
państwa, gdyż stworzony zostanie przy 
udziale niemieckich kul gospodarczych. 
Noty wydane przez teu bsnk będą pokry
te przez 5-proccntową rentę w markach 
złotych, a dalszem pokryciem będfljc zło
to j dewiry, wołacane do banku, 

SEPARATYŚCI MADREŃSCY, CHCĄ 
SPRAWOWAĆ SŁUŻBĘ BEZPIE

CZEŃSTWA. 
A. W. — BERLIN, 2 października 

Korespondent ,,Daily Mai l" w Dusseldor
fie komunikuje, że separatyści nadreńscy 
zwrócfli się do międzysojuszniczej komisji 
rządzącej z formalnem oświadczeniem, 
aby służbę beapieczeńrtwa w Nadrenjt po 
wierzono wyłącznie separatystom. 

Korespondent dowiaduje się, że prze* 
szło 200 czfonków zielonej połłepj niemiec 
k[ej zostanie odstawionych przez wojska 
francuskie do granicy terytoriów raezaję-
tych. Policjanci ubrana będą w garnitury 
cywilne ze względu na spodztjcwany samo 
sąd ludności. 

BERGMANN NIE BĘDZIE AMBASADO 
REM W PARYŻU. 

A. W. — BERLIN. 2 październiku 
Korespondent „Daily Mail" zwrócił sję do 
sekretarza stanu, Bergmanna, znanego 
negocjatora niemieckiego w sprawie repa 
racji z zapytaniem, czy ma zamiar objąć 
stanowisko ambasadora niemieckiego w 
Paryżu. Bergmann oświadczył, że nie za
mierza wcale obejmować tego stanowiska. 

Fronda posła Pluty. 
Piastowcy chcą go oddać pod sąd partyjny. 

„Republiki Warszawski kor. „Republiki** tele
fonuje: 

Ogólna sytuacia polityczna staje 
coraz bardzie! zagmatwana w łonie 
stronnictw rządowych nieporozumie
nia są coraz częstsze, przyczem o-
pozycja wychodzi z szeregów stron
nictw popierających rząd. 

Piastowów mają dużo kłopotu z po

słem Pluta, którego ostro atakuje ostat
ni numer „Piasta**. Nieporozumienia 
między posłem Plutą a zarządem stron
nictwa doszły do takich rozmiarów, że 
poseł Pluta Jeden z najwybitniejszych 
niastowców ma być oddany pod sąd par 
tajny. O czem nastąpi ollcjalny komu
nikat stronnictwa. 

Sprawa Kłajpedy. 
Konferencja ambasadorów odrzuciła żądania litewskie 

PAT. — GENEWA. 2 paźdz. — Se
kretariat generalny Ligi narodów otrzy
mał dnia 30 września tekst decyzji kon
ferencji ambasadorów wraz z dołączo
nymi dokumentami w sprawie Kłajpedy. 

Rząd litewski nte przyjął by l uchwa
ły konferencji ambasadorów, zakomun! 
kowanej mu dnia 8 sierpnia r. b. i zażą
dał zmian na niekorzyść państwa polskie 
go w szeregu zasadniczych przepisów 
konwencji kłajpedzkiej, ustalonych przez 
konferencje ambasadorów a mianowi-

ciie w dziedzinie organizacji rady nad
zwyczajnej port"- polskiej strefy wolnej 
oraz przepisów, normujących transpor
towanie'drzewa. 

Konferencja ambasadorów odrzu
ciła żądania litewskie i, celem wywar
cia na rząd l i tewska zwróciła sie do ra
dy Ligi narodów na podstawie art. 11 
paktu, wskazując na sytuację, wytworze 
ną zachowaniem się rządu litewskiego, 
a grożącą zakłóceniem pokoju-
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Konferencja ehonomiczna dominiów angielsKich. 
PAT. — LONDYN, 2 października. -

We wiórek odbyta się, równolegle z kon
ferencją dominjów, konferencja ekonomi
czna. 

Minister handlu Graeme Philipp zagaił 
posiedzenie dłuższem przemówieniem, w 
którem omówił zagadnienia ekonomiczne 
metropolii • dominjów. 

Wywóz angielski, stwierdzi! minister, 

zmniejszy] się znacznie od czasu wojny, 
skutkiem czego liczba bezrobotnych w 
Angiji wzrosła do granic zatrważających. 
Dla usunięcia tej anomalji należy odzy
skać nie tylko dawne rynki zbytu, lec* 
również postarać się o nowe rynki. 

Stosunk* ekonomiczne, panujące na 
kontynencie Europy, stoją jednak na prze 
szkodzie do przywrócenia dawnych sto
sunków handlowych. Anglja—zaznaczył 

m mister—winna zwróćjć specjalną uwagę 
nn zastosowanie w przemyśle swym naj
nowszych metod produkcji oraz na dosko 
nalenie warunków transportowych i kre 
dytowych. Wielką wagę przypisuje m|ni 
ster do sprawy kolonizacji, która — zda-
njem jego — w znacznej mierze zmniej
szy klęskę bezrobocia. 

Zadania konferencji są: 1) finansowa i 
ekonomiczna współpraca między metro

polią, kołonjaml, a domjnjamf, 2) skier** 
wanie emigracji angielskiej do właściwy™1 

dominjów. 
W celu ułatwienia kwestji emigracji, 

rząd angielski postanowił udzielać znac* 
nych subsydjów na budowę kolei, porto** 
i t. d. pod warunkiem, że namówienia n" 
materjaJ ruchomy, maszyny, etc. będą °° 
konywane w fabrykach angielskich. 

W komisjach sejmowych. 
ORZETARG 0 KOSZARY W MOLO-

DECZNIE. 
Nasz warsz. kor. telefonuje: 
Na komisji wojskowej zgłoszono kil

ka Interpelacji między kinem! ks. Nowa
kowski (N.-D.) interpelował w sprawie 
przetargu koszar w Mołodecznle, przy-
rem gwałtownie popierał oferto złożona 
przez firmę Grodziecki (b. min. aprowi
zacji) Izaaka Basewicza i w toku dy
skusji ks. Nowakowski oświadczył, że 
były pewne wpływy, żeby ta ofertę u-
stinąć. 

Poseł Kordowskl (Wyzwolenie) pod
kreślił, że ks. Nowakowski wywiera na
cisk, aby ta ofertę przyjąć. Minister
stwo spraw wojskowych ma udzielić 
odpowiedzi na powyższa interpelacje. 

USTAWA O PARCELACJI I OSADNIC
TWIE. 

PAT. — WARSZAWA, 2 październi
ka. — Sljmowa komisja rolna rozpoczęła 
rlzis ogólną dyskusję nad projektem usta
wy o parcelacji i osadnictwie. 

Zabierali głos posłowie: Ckoraiński 
<\.Wyzwolenie^), Kwapińskj (P.P.S.), Ma 
ksym Malinowski („Wyzwolenie"), Sta
niszkis (Z. L N.), Święcicki (Z. L. N.). 
Dalszy ciąg dyskusji jutro o godz. 11 rano. 

Posiedzenia sejmowej komisji rolnej 
odbywać się będą codziennie. W bież. ty 
godńiu pod obrady komisji ma wejść pro
jekt ustawy o czynszownikach na kresach 
wschodnich. j 

DELEGACJA NAUCZYCIELI W KOMI
SJI BUDŻETOWEJ^ 

PAT. — WARSZAWA, 2 październi
ka. — Przed rozpoczęciem posiedzenia 
sejmowej komisiji budżetowej zgłosiła się 
do przewodniczącego komisji deputacja 
nauczycieli szkół powszechnych i śred
nich, w imieniu której przemawiał p. Ma
kuch, który wskazał na to, iż automatyca. 
ne awansowanie n a u G Z t y d e l i jest najści
ślej związane z rozwojem szkolnictwa 1 
zostało uchwalone w Sejmie ustawodaw
czym po bardzo gruntownych naradach I 
debatach oraz przez nikogo nie było do
tychczas kwestjonowane. 

Przedstawiciel nauczycielstwa pru>il 
o uchylenie odnośnej poprawki do sejmo
wej ustawy o uposażeniu funkcjonarju-
szów państwowych i wojska, zapropono
wanej przez Senat 

USTAWA O UPOSAŻENIU URZĘDNI 
KÓW PAŃSTWOWYCH. 

PAT. — WARSZAWA, 2 październi
ka. — Sejmowa komisja budżetowa roz 
poczęła dziś obrady nad poprawkami 
wprowadzonerai przez Senat do ustawy o 
uposażeniu funkcjonarjuszów państwo
wych i wojska oraz do ustawy emerytal
nej. 

Na posiedzeniu dzisiejszem zapoznano 
się jedynie z opmją przedstawicieli Zwiąż 
ku nauczycieli szkół powszechnych i śre 
chuch, którzy domagalj, się pnrywrócenia 
pierwotnej uchwały Sejmu. 

SPRAWY POLITYKI POLSKIEJ. 
P. SEYDA WYJAŚNIA. 

P. A. T. komunikuje urzędowo: 
W związku z artykułami prasowemj o 

zarządzeniu rządu czeske-słowackiego, w 
myśl którego konsulaty republikj ozesko-
*łowackiej w Polsce rozpoczęły dnia 26 b. 
r. wydawać wizy dla obywateli na wy
jazd do Czechosłowacji jedynie po uzyska 
niu pozwoleń na wjazd od minislcrjuui 
spraw zagranicznych w Pradze, M. S. Z. 
komunikuje, że zarządzenie to zostało, 
jako polegające na nieporozumieniu, 
przez rząd czesko-słowacki cofnięte i od 
dnia 1 października r. b. weszły w życie 
z powrotem zarządzenia, stosowane przed 
20 września 1923 r. ' 

M I A N W KANCELARJI CYWILNEJ 
PREZYDENTA NIE BĘDZIE. 

PAT. — WARSZAWA, 2 październi 
k a . — Wszelkie pogłoski o zamierzonych 
jakoby zmianach w kancelarji cywilnej 
prezydenta Rzeczypospolitej są pozbawio 
ne wszelkiej podstawy. 

POSEŁ WŁOSKI U PREMJERA 
WITOSA. 

Warszawski kor. „Republiki'" tele 
fonuje: 

Wczoraj premier Witos przyjął po-
włoskiego Tomassiniego i odbył ; 

nim konferencję w sprawfe polityki za 
łrranicznej. W toku rozmowy stwier
dzono jednomyślność poglądów obu rzą 
dów. 

W Y J A Z D PREZYDENTA WOJCIE
CHOWSKIEGO. 

Warszawski ^ o r - ..Republiki" tele 
fo;m;e: 

Prezydent Wojciechowski dziś wyje 
ciiał do Spały, skąd wraca 9 październi 
va ,poczem nastąpi wyjazd prezydenta 
samochodem do województwa blalo.stoc 
kiego. M , :edzy innemi do Ostrowia. Łom 
ży, Grajewa, Augustowa, Suwa lek ,Gro 
jatta a mit pm clo Wiłoa-

OBRADY ZARZĄDU „PIASTA". 
PAT. — WARSZAWA. 2 paźdz. 

W dniu dzisiejszym obradował zarząd 
główny stronnictwa P. S. L. „Piasi" 
Omawiano szereg kwestji organizacyj
nych i gospodarczych, m. in. sprawę 
zwołania rady naczelnej stronnictwa.-

Zdecydowano termin pozostawić pre 
zydjum stronnictwa z tem, że zwołanie 
rady ma nastąpić w okresie dwóch 
miesięcy. 

Uchwalono szereg rezolucji, m. W 
rezolucje, w której zarząd główny stron 
irrijętwa zwraca się do rządu o udzielenie 
wydatniejszej pomocy dla instytucji 
kółek rolniczych, celem prowadzenia 
pracy kulturalno-oświatowej wśnód drnb 
nych rolników. 
DELEGACI POLSCY NA MBĘDZYNA 
RODOWYM KONGRESIE PRACY W 

GENEWIE. 
A. W. — WARSZAWA, 2 październi

ka. — „Ageneja Wschodnia" dowiaduje 
się, iż delegałami rządu polskiego na V 
międzynarodowy k o n g r e 9 pracy w Gene
wie, maiący się odbyć w dniu 22 b. m. bę
dą pp. F. Sokal, członek rady admimistra 
cyjnej międzynarodowego biura pracy i O. 
Nawratil, okręgowy inspektor oracy we 
Lwowie. 

Gen. Szeptycki pragnie redukować artnft 
Sprzeciwiła się temu główna rada wojenna. 

iednak nie znalazł aprobaty &oVfa*)J& 
dy wojennej i prawdopodobnie napi 

Warszawski kor. „Republiki" tele-
CBJjttje: 

W łonie rządu w ciągu kilku dni oma 
wiana by-1 a sprawa redukcji armji. 

Generał Szeptycki przedstawi! od
nośny projekt na radę ministrów, który 

się na simą opozjeję w sejmie. 
Jak się dowiadujemy sprawa sw 

się znowu nieaktualną. 

1-go października rozpocznie się redukcja 
urzędników państwowych. 

A W. - WARSZAWA, 2 paźdz. -
Jak sie dowiadujemy w związku z roz
porządzeniem rady ministrów o zredu
kowaniu personelu pomocniczego we 
wszystkich urzędach państwowych rze-

czypospolitej. redukcja ta ro«pioc«nle ^ 
z dniem 1 października I potrwa do 3»-* 
grudnia r. b. W dniu tym wszyscy «P 
dnicy, którzy z różnych względów otrw 
mają zwolnienia, opuszcza biura-

Co uchwaliła Rada Ministrów, 
PAT. - WARSZAWA. 2 paźdz. -

Rada mratetrów na posiedzeniu w dinriu 
października r. b. przyjęła m. in. 18 pro 

jektów ustaw M. S. Zagr., wniesionych 
do Sejmu ReczyposprJitej przez rząd po 
przed i;;, a dotyczących ratyfikacji posz
czególnych konwencji międzynarodo
wych, projekt ustawy prasowej, wnio
sek ministra skarbu, podwyższający c-
nłaty akfcyzowe od wina musującego, 
wniosek ministra spraw wewnętrznych, 
wyłączający gminę Ruda z powiatu 
politycznego Myślenice, a wcielający ją 
do powiatu Nowy Targ województwa 
krakowskiego, projdkt noweli do ustawy 
o ochronie lokatorów, prołefkt usrawy 
zmierzający i nzupełtriiający niektóre 

X X 
GWARANCJE BANKOWE DLA 

ZWIĄZKÓW APROWIZACYJNYCH. 
A. W. — WARSZAWA, 2 październi

ka. — W dniu 2 b. m. odbyła się u nad
zwyczajnego komisarza do zwalczania 
drożymy, p. Bajdy, konferencja w spra
wie udzielenia gwarancji bankowych dla 
ułatwienia współdzielniom i związkom 
aprowizacyjnym otrzymywania węgla opa 
łowego. 

W wyniku konferencji, przedstawiciel 
P. K. K. P. wyraził swą zgodę na udzie
lenie pomocy gwarancyjnej spółdzielniom 
urzędników państwowych j, komunalnych 
przy zakupie węgla. Polski bank krajowy 
Bank Komercyjny i P. K. O. wyraziły swą 
zgodę na zapewnienie gwarancji 

przepisy, dotyczące ochrony obsz* r f l ' 
konstytucji, organów naczelnych 
głowy Rzeczypospolitej. Projekt P c ' 
wyższy uzgadnia różnicę w ustawodaW; 
stwach dzielnicowych, odnoszące sie 
sprawy powyższej i uzupełnia ich bra* 
dotychczasowe 

Rada ministrów przyjęła doda&<' 

Sie*' 
wnioski raiinf&stra reformy rotoej 
ce okręgowe urzędy ziemskie w 
oach, Płocku i Przemyślu, a w c i e l a -
odnośne okręgi do właściwości teryt** 
rjalnych okręgowych urzędów zie"1' 
skich w Lublinie, Warszawie i Kraków* 

Rada ministrów przyjęła wresz#° 
wniosek ministra skarbu, ograniczający 
wydatki inwestycyjne, przewidziane * 
budżecie na rok 1923. 

CHINY GROZA WYSTĄPIENIEM 
Z LIGI NARODÓW. 

GENEWA. 2 paźdz. — W oświadczę 
Uhl przesłałem prasie, delegacja chiń
ska protestuje przeciwko ostatniemu po
siedzeniu zgromadzenia Ligi narodów, 
113 którem nie wybrano ponownie człon
ka chińskiego do rady Ligi. Zdaniem 
komisji chińskiej, przy wyborach do ra 
dy Ligi powinny być uwzględnione mo 
meuty geograficzne I rasowe. Chińczy 
cy oświadczają, iż w danym razie. Chiny 
wycofają się z Ligi czasowo, albo nawet 
ii,i stal* . , 

TARGI POZNAŃSKIE, 
PAT. - POZNAŃ. 2 paźdz. — Miej

ski urząd targów poznańskich przystą
pił do prac związanych z otwarciem 
I V Targów Poznańskich, które mają się 
odbyć w czasie od 27 kwietnia do 4 maja 
1924 roku. Zgłoszenia wystawców 
ptrzyjmuje urząd, począwszy od dWa 
1 października r. b-

STREJK GÓRNIKÓW W CZECHACH 
PAT. —PRAGA, 2 paźdz. - W trwa 

jącym już od 7 tygodni strejlku górników 
nie zaszła żadna zmiana. Konferencja 
ogólna odrzuciła propozycję rządową, 
dotyczącą Zagłębia Ostrawy i innych o-
kręgów górniczych, uważając propono
wane przez ministra pracy warunki za 
niedostateczne. W związku z tem od 
była się narada zarządów związków za
wodowych ogólnych oraz związku kole
jarzy z komitatem stresującym, na któ 
rej uchwalono wspólną interwencję wo
bec rządu dla uzyskania możliwych do 
przyjęcia warunków zakończę nfa stre)ku 

W dzień urodzin nieod
żałowanego b. p. d - ra EIJa* 
s z a K o p c i o w s k i e g o ofia
rujemy na ambulatorjtim 
imienia przy T. O. Z. 
mkp. 
462 R O D Z I h A . 
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Nie poruszalfśmy kwestji kandydatury 
P- Skirmunta do rady Ligi narodów, do
lsk i istniała najmniejsza skra nadziei na 
"trzymania tej kandydatury, jakkolwiek 
H A S K O było tu wjącej n|ż pewns. Obccnia, 
J T F Y mamy do czynienia już z faktom do
konanym, oświetlenie porażki ósemkowej 
S i a)e sic. obowiązkiem, a to celem wy-
c*a4ałęcia z niej nauki na przyszłość. Nie 
* tem bowiem leży zło, że kandydatura 
P°kka upadła, lecz że wszystko uczynio-

Jakgdyby na złość, ażeby udział Pol-
fki w radzie Ligi uczynić niemożliwym. 
r * akcja szkodnicza datuje się niestety 
r * od dzisiaj, ale Chjcna ma stąd mało 
P°Wodów do tryumfu, albowiem sprawy 
^Sranjczne są faktycznie oddawna u nas 
^ ° M C N Ą endecką. Szczególną wrogość 
^"acreriifa w społeczeństwo endecja 
^ględem Ligi narodów, nfe znajdując 
E S T E T Y ze strony lewicy należytego prze 
^dzfafctnia. Pomieszano U N A S dwie R Z E -

biegunowo przeciwne: słuszne trieza-
"°Wolenie z Ltgf m powodu jej niedosta-
ł* cznej działalności humanitarnej Z E złoś-
C l a . reakcji na Ligę za to, te jednak coś 
robi 

o upadku kandydatury polskiej. 
kwestji kandydatury dział „Niema dwóch zdań, że Liga naro-1 łające instytucję, której Polska ma zostać Jło im się przeprowadzić rew 

iy Ligi narodów, do- dów ma prawo ochronić mniejszość?; I kierownikiem? O. ł«ŁI TT ~ 

Podobne krytyka pod adresem Ligi ze 
l 0 1 1 ? zarówno skrajnej prawicy, jak I 

' fajnej lewicy rozlega się także na zacho 
f

Z le> tam jednak k m e n umiarkowana bro 
^g i przeciwko napaściom ekstremi-

^ °w czerwonych \ czarnych, rozumiejąc, 
e Liga, jalco instytucja nowa, przebyć mu 
^turalną ewolucją. 
^ Polsce odrazu zohydzono Ligę w 

j ^ c h opinji, przedsławiiając ją bądf }a-
p ..mtrygę masońską", bądź jako „ko-

e < * j * burżuazyjną". Dopóki jednak ist-
/ 7 rząd na wpół lewicowy, umiano przy 
"Mmatej M c n o w a ć pozory. Zwłaszcza 
J ' 0 ' - Askenp.zy zręcznie manewrował, 

y nie popaść z Ligą w jawny zatarg. To 
..^korzystał Ligę do najwyższego sto 

, , a ' aby możliwie pomyślnie przeprowa 
sprawy pokkje podlegające jej kom-

Pftcincji, Gdy rządy objęja Chjsna, stosun 
z Ligą zostały popsute doszczętnie. Dla 

j ^ 1 - ) 1 nacjonalistycznej nienawistna jest 
^dnłczo jstytucja, któna dąży do opie-

^ » stosunków między p?.RI~*wami tu-
E Ż narodami N A podwalinach prawa 1 

j szności, bo zasadą nacjonalizmu jest 
rnjjtama przemoc i prawo pręści. Nadto, 

J E N A p 0 raiwierdzeniu granic polskich 
h ^ * ambasadorów pomyślała so-

s j ' * e mimąj czas, gdy z Ligą należało 
R E M O N T O W A Ć ; nasi przedstawiciele 

tam pnzemawpać po „wielkomo-
r stv i ro W e i m i >' I to się nazywało „obró

c i Praw Polski. Odpowiedzią na to był 
i t f e

y . S Z e r e £ klęsk, której istotne znacze-
r ^ u ' a wn i dopiero przyszłość, gdy, w mia 
^Oowoju Ligi, stosunki poczną się, zwol 
T H ~ U p o r i a a .dkowywać N A podstawie praw 

dział „Niema dwóch zdań, że Liga naro
dów ma prawo ochronić mniejszość?; 
świat wychodzi z wojny wywołanej uci 
sk[em mniejszości wewnątrz wielkich 
państw", a jednocześnie dodał, że „wa
runki traktatu służą rządowi Czechosło
wacji za ochronę przeciw interpretacjom 
niebezpiecznym i nadużywającym". U nas 
odwrotnie, krzyczano ciągle, że traktat 
mniejszościowy został narzucony, że jest 
zamachem na suwerenność, i że Liga jest 
naszym wrogiem. Nawet ostatnio nie zro
zumiano prawdy tak elementarnej, że U -
biegając STO o mandat do instytucji, na
leży ją wśród społeczeńettwa populary
zować, a prarynajmniej, że nie wolno jej 
dyskredytować, bo nie pluje sję w studnię 
z której niezadługo wypadnie się napić. 
Tak istotnie zachowano się, ale... w Cze
chach. 

Nie kto inny jeno półurzędowa nasza 
Agencja Wschodnia karała sobie depe
szować z Taryża (dnija 26.9): „Czesi roz
wijają żywą agitację za kandydaturą swo 
ją do rady Ligi narodów. W akcji tej wziął 
udział f minister Benesz, ogłaszając arty
kuł pod tyt. „Polityka Ligi narodów" w 
,L'Europe NouveIle". W prasie czeskiej 

ukazał się cały szereg artykułów o Lidae 
narodów i stosunku do niej Czechosło
wacji. Poseł Hruśzowski ogłasza w „Cze-
skem Slovie" artykuły o stosunku Lig! 
narodów". 

A U nas? Czy p, Skirmtmt czy też P . 
Seyda również ogłaszał artykuły zachwa 

L A / Ą C E I N S T Y T U C J Ę K T Ó R E , P O L S K A ma Z O S T A Ć ło im RIĘ przeprowadzić R E W F E F E ach™* . 
K I E R O W N I K I E M ? O, T A K I U N A S T A K Ż E U K A M A A M B A S A D O R Ó W ^ T T W W W ^ 
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narnemt wymysłami na Ligę... oczywiście 
w prasie chjeńskiej, czyli właśnie „urzę
dowej". Wystarczy wskazać na ordynar
ne wycieczki w „Kurjerze Poznańskim", 
piśmie najbliżej stojącym do p. Seydy. 
„Masonerja a Liga narodów" oto jeden z 
tytułów. „Bezsilność Ligi narodów" oto 
drugi tytuł, z wnioskiem takim: „Czy znaj 
dą się jeszcze ludzie, którzy twierdzić bę 
dą, że utrzymanie tej chimery dyploma
tycznej może się przydać". Trudno po 
tem się daiwić, że reprezentanta Chjeny 
nie chce się wpuścić do instytucji, na któ 
rą ona młota błotem! 

Niestety skutki tego krańcowego nłe 
dełęstwa dźwigać musi Polska. Nawet 
konserwatywny „Czas", który odnosi się 
niezbyt przyjaźnie do Ligi, ostrzegał w ty 
tule — wykrzykniku: „Nie lekceważmy 
Ligi narodów!" Pismo to wylicza cały sze 
reg spraw polskich, znajdujących się w 
rękach Ligi, a oddanych jej dobrowolnie 
lub pod przymusem f dotąd nierozstrzyg
niętych. Do spraw tych dodać należy i 
sprawę wileńską, którą prawica obecnie 
wykrętnie bagatelizuje, tryumfując z po
wodu depeszy, że p. Sidzłkauskas sam ją 
wycofał. Jest to jednak radość dla ludzi 
bardzo naiwnych lub naiwność udają
cych. Delegat Litwy, a zwłaszcza jego ro- . . 
syjscy i... francuscy doradcy, zgoła się nje jtelników? 
spodziewali, aby w obecnym czasie, uda 

—w TW V» 

nie oas; , *e sprawa rozważana przez 
radę ambasadorów może jednak powró
cić do L ig i O meritum tej sprawy będzie 
miał czas pomówić we właściwej chwili, 
gdy w skład Ligi wejdzie Rosja i Niemcy, 
no i gdy członkiem rady będzie p. Benesz 
specjalny protektor wszystkich preten
dentów do ziem, wchodzących w skład 
państwa polskiego. Słuszność 

więc miał 
„Czas", ostrzegając zawczasu przed wici 
kiem niebezpieczeństwem, które wynik
nie dla nas, w razie przyznania p. Bene
szowi doniosłego wpływu na rozstrzygnie 
cie spraw polskich. 

Wreszcie słówko o metodzfe okłamy
wania praez Chjenę apołeczcńfttwa pol
skiego. Gdy prasa lewicowa alarmowała 
opinję z powodu obojętności, z jaką p. 
Seyda traktuje kandydaturę polską do ra
dy Ligi, gazety prawicowe uspokajały, te 
są dwa wakanse do rady, a zatem Polska 
I Czechy mogą się wzajemnie popierać, 
bez współzawodniczenia. Obecnie po po
rażce prasa chjeńska odwraca kota ogo
nem i tłumaczy się, te p. Skirmunt nie 
mógł przejść, bo było tylko... jedno miej
sce, zarazem praaa ta pociesza, że dele
gat polsk} zasiadać będzie w Lidze za rok' 
Czy istotnie prasa chjeńska fest tak nie
wysokiego zdania o inteligencji swych czy 

Co się dzieje w Bułgarji. 
Niema tam żadnej rewolucji bolszewickiej, lecz jest powstanie ludu przeciwko 

dyktaturze wojskowej. 
Nie należy dawać wiary tendencyjnym wiadomościom insp i rowanym przez bułgarski rcąd 

faszystowski . 

kl T ł i r y c h - Największą jednak z tyci był 
upadek kandydatury polskiej d< 

" K I J - * przejście kandydatury aze 

p t ^ 4 e b y zrozumieć, dlaczego przeszedł 
t _ ^ s z a przepadł p. Skirmunt, wystar 

Przyjrzeć spę dwom metodom postępo 
S a

 l a dyplomacji czeskiej i polskiej. Od 
he 8

e ^° p o c z j t f k 1 1 utworzenia Ligi p. Be-
j ^ . wy s | tępowal jako jej apologeta, po-

^ le)szości narodowe i również podpisała 
*ul' 'p , ' < ? £ w a r a n c y J n a . . Znaczenie tej klau 
^o'd o d r a m u bardzo trafnie ujął, wy 
5j.i *e przynosi ona państwom nie 
•Ize ł̂ ' C C Z P° z y t c ^ i Jeszcze na posie-

^ u z dn. 13 grudnia 1920 r. powie-

0 rozruchach w Bufsarji dochodzą 
ans wiadomości bardzo bałamutne. Zaw
dzięczać to należy 'temu, że faszystowski 
rząd bułgarski usiłuje przedstawić pow
stanie jako dzieło komunistów. Na wer
sje tę zresztę rzad ten nie odrazu się zde 
cydował. Korespondent francuskiego 
„Tempsa", 'którego - chyba o sympatie 
komunistyczne posądzać nie można, do 
niósł z Sofji, że wojna się toczy między 
powstańcami a wojskiem rządowem, nie 
wzmiankowawszy ani słówkiem, że po 
wstańcy są komunistami Wtedy rząd 
lrułgarski twierdził, że rewohicji w Buł
garji wcale niema, lecz że wszystko to 
jest „intrygą jugosłowiańską". Dopiero, 
gdy powstańcy zaczęlt zagarniać miasto 
po mieście, rząd bułgarski zdecydował 
się przedstawić rewolucję jako „bolsze
wicką". Takie tłumaczenie nasuwa jed
nak pytanie, czy jest rzeczą móżHwą, by 
w rolniczej Bułgarji komuniści cieszyli 
się tafc wieMm wpływem. To też prob
lematyczne zapewnienia rządu bułgar-
skego obala wiedeńska „Arbeiter-Zei-
tung", pismo socjalistycznie wrogie bol-
szewizmowi. Pismo to przedstawia wy
darzenia bułgarskie w oświetlenu nastę-
pującenn: 

Zaimach stanu, nikczemne zainordowa 
nie Stambolifckiego, i paskałowa, ' zn i 
szczenie setek włościan i robotników, 
aresztowanie wszystkich przywódców 
włościańskich i socjalistycznych ułatwi
ły akcję kotr-rewohicji. Było to dzieło 
znikomej mniejszości mieszkańców: 
władzę przemocą, zagarnęli oficerowie 
wyżsi, cienka warstwa burżuazji mfej 

: 

szość ludności, to rozprawiać się z niemi 
można tylko w drodze krańcowych spo
sobów gwałtu. W tym celu rząd bułgar
ski potrzebuje pretekstu, i tu ucieka się 
do wypróbowanej recepty rządu Horty'e 
go na Węgrzech, zapewniając, że istnieje 
olhrzymi i dobrze przygotowany spisek 
bolszewicki. Trzeba tylko wymachiwać 
przed obliczem Europy reakcyjnej czer
woną chustą, a wtedy będą usprawiedli
wione wszystkie ha-nfełme czyny prze
mocy. 

Ruch w Bułgarji wybuchnął żywio
łowo—przyczem śmiesznem jest mówić 
o rewolucji bolszewickiej tam, 'gdzie 
ruch się odbywa pod przywódetwem za 
możnych warst włośclaństwa Jest to po 
prostu powstanie ludu przeciwko pano
szeniu się kamaryti wojskowej, rządzą 

• — • • • - . j " " • > L t - ą u t n - i waip 
L ° J _ P ! i ^ _ I > Q m 0 C y s z u b i e n i c y 'i więzienia v/ski 

Ocenę tę potwierdza i ten fakt, że do ru
chu zostało wciągnięte „Sobranie" (sejm 
bułgarski) które wskutek tego zostało 
rozproszone, a przecPeż parlament buł
garski nie składa się bynajmniej z sa
mych komunistów. Wszystkie żywe si
ł y kraju są zduszone zapomocą stanu ob
lężenia. Źródła serbskie dodają, że faszy 
stowski zamach startu w Bułgarji1 z dnia 
9 czerwca był dziełem rąk Mussoliwiego, 
który w swej polityce antyjugosłowiań-
skiej zamierza się oprzeć na Bułgarji i 
Węgrzech. 

Komunikując powyższe informacje 
na odpowiedzialność wiedeńskiego pis
ma socjalistycznego, zalecamy w każ
dym razie ostrożność w przyjmowaniu 
na wiarę depesz tendencyjnych, inspiro
wanych przez bułgarski rząd faszysto-

NINCZYCZ NIE PODAJE SIĘ DO DY
MISJI. 

PAT. — BIAŁOGRÓD, ^ ~ v . A . \ 
BiałogTodzkie Biuro Informacyjne upo 
wiażiTione jest do oświadczenia, że po
dane przez niektóre dzienniki pogłoski 
o dymisji ministra spraw zagranicznych 
Ninczyca, są pozbawione wszelkich pod 
staw. 

REKORD ŚWIATOWY BALONÓW. 

PAT, — TOULON, V. W,r — 
Balon sterowy Dixmude, który wyieciał i 
we wtorek, zakończył swój przelot z Pół
nocnej Afrvlci Hn Tn«f« T? 

BUDŻET LIGI NARODÓW. 
AW. — LONDYN, paźdz. — Bu

dżet rady Ligi narodów na rok 1924 zo
stał uchwalony w wysokości 23 mlljo 
nów franków. 

MUSSOLINI ŚWIĘCI ROCZNICĘ JEGO 
ZWYCIĘSTWA. 

AW. — RZYM, . października. — 
Uroczystości pierwszej rocznicy faszy
stowskiej obchodzone będą oficjalnie od 
28 do 31 października. Mussolini wyda 
manifest do narodu w druitt 28 b. m., po
czem odbędzie w Medjolanie przegląd 
wojsk. W Rzymie odbędą atę wielkie uro skiej i politycy ^ S S m 

szerokie masy włościańske i robotników I D O T Y E N C A S O W Y r e k £ D Ś W ^ O W V H , I B ^ C | " Y S T O E C ! W D N I U 31 P A Ź D Z I E R N I K A . P R O J E K ! 

pozostały bez kierownictwa i były zas- SL J O W Y S A S I E L S K T E H SteiffeS S^i^1 W
 , o ł ™> a ^ p l a -
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Związek młodzieży komuni
stycznej przed sądem. 

Magistrat stara się o mąkę. 

Drugi dzień rozpraw. 
W drugim dniu rozpraw sąd przystąpił 

do przesłuchania świadków. 
Świadkowie: kom. Bartel, kom. Wajer 

asp. Janowski, nic nowego do sprawy nie 
wnieśli. 

Ogromne poruszenie wywołał jedynie 
w czasie zeznań świadka Bartla incydent 
z obroną w sprawie odczytywania zeznań 
p r z e z świadka z kartki. 

Również nic nowego do sprawy nie 
urnieśli świadkowie: ojciec i brat oskarżo 
nego Bechlera. 

Zasadniczo przy zeznaniach Łych świad 
ków chodziło | oskarżeniu i obronie o u-
stalenie stosunku oskarżonego do nieja
kiego Markiewicza, podejrzanego o ko
munizm, który rzekomo miał zamieszki
wać w Kaliszu. 

Świadek, ojciec oskarżonego, stwier
dził, i* oskarżony utrzymywał jedynie z 
Markowiczom stosunki handlowe. 

Następnie przesłuchano świadka Kraw 
ezyka, w którego mieszkaniu odbyło się 
jedno z zebrań związku młodzieży. 

Śwjadck Krawczyk zeznał, iż zebranie 
to odbywało sic częściowo w jego obecno 
ści, jednakże ani zdań, ani fragmentów z 
dyskusji nie zapamiętał. 

Jedyne słowo, które świadek sobie u 
prrytamnia, a z którego znaczenia.nie mo 
te sob-e zdać sprawy, jest słowo „refe
rent" 

Wi ięty w krzyżowy ogień pytań, świa 
dek stwierdza, iż w czasie jego obecności 
n a naradach (w przeciągu mniej więcej 
kwadransa) nie padło ani słowo „komu 
n i z m " ani „socjalizm", pomimo, iż, we
dług z e z n a ń świadka dyskusja była nader 
ożywiona. 

Następnie zarządzono przerwę, po któ 
r e j adwokaci Szperling i Duracz proszą 
o dołączenie do dowodów rzeczowych dc 
klaracji związku młodzfeży socjalistycznej 
oraz stwjferdzenie, iż ustęp z kartki w do 
wodach rzeczowych, obciążających jest 
D r z e p i s a n y a legalnie wydanej broszury 

Następnie glos zabrał przedstawicie] 
oskarżenia publicznego pprok. Wilecki, 
który w godzinnem przemówieniu poddał 
rzeczowej analizie ten podkład psychicz
ny, na którem zrodziły się na gruncie pol 
skim idee komunistyczne. 

Te stosunki realne, jakie panują w Ro-
<rji. są zaprzeczeniem — mówił p . pprokti 
rotor — tych wszystkich agitacyjnych 
kłamstw, jakiemi bolszewicy chcieli zdo
być sobie masy. 

Głosili oni walkę z militaryzmcm. a 
zmilitaryzowali kraj, głosili wolność sło
wa, a aresztuje się t y c h wszystkich, któ
rzy poddają rząd sowietów krytyce, zapo 
władano zniesienie kary śmierci, a setki 
tysięcy ludzi z rozkazu Czeka zostało za 
mordowanych. 

Przechodząc do analizy istoty prze 
siępstwa i danych faktycznych, przed sta 
wiciel oskarżenia publicznego dowodził, 
iż te warunki w jak.ch oskarżeni odbywali 
zabrania, znalezione u nich papiery oraz 
korespondencja prowadzona w więzieniu 
wykazują niezbicie winę podsądnych. 

Dlatego też żądam — ciągnął p. ppro-
kurator — bezwzględnego ukarania o-
skarżonych. 

Kara ta nic jest wynikiem zemsty, 
lepz wyrazem tego potępienia komun-z 
mu, walka z którym jest nie tylko pbwin 
nością przeciwników tej idei, ale jest to 
obowiązkiem wszystkich ludzi uczciwych. 

Długi szereg przemówień obrończych 
rozpoczął adwokat Więckowski, obrońca 
Ruba&zkiaa i Grynberźanki. 

Obrońca na wstępie zaznaczył, iż usta 
lenie przestępstw oskarżonych sprowa
dza się do rozstrzygnięcia zagadnienia 
czy zeznania konfidenckie mogą mieć dla 
sądu znaczenie decydujące. 

Na pytanie to obrońca doje odpowiedź 
przeczącą, w przeciwnym bowiem razie 
zbyteczny b y ł b y — zdaniem obrońcy — 
długi i pracowity przewód sądowy. 

Przystępując do motywacji odwodo
wej obrońca stwierdza, iż prokurator w 
przemówieniu swem całkowicie nie poru 
szał przestępstwa Rubaszkna, a w stosun 
ku do Grynberźanki opierał się jedynie 
n a zeznaniach koniidenckich, na t. zw. 
„grypsunkach" pisanych przez Grynber-
żankę w więzieniu oraz n a okoliczno
ściach narady odbytej u Krawczyka. 

W długim i rzeczowym przemówieniu 
obrońca wykazuje nierealność tych do
wodów, przyczem poddał dokładnej kry
tyce twierdzenie, iż zebranie u Krawczy
ka miało charakter konspiracyjny. 

Przechodząc do sprawy znalezionych 
papierów u Grynberźanki, obrońca stwici 
dza, iż znalezione papiery nie stanowią 
materjału obciążającego. 

Obrońca wnosi o uniewinnienie swych 
klijentów. 

Oskarżony Złotnik, który broni się 
sam, rozpoczyna wygłaszanie tyrad w o-
bronie idei komunistycznych. 

Prze wodni ozący kilkakrotnie zwraca 
uwagę oskarżonemu, iż nie jest jego rze
czą pouczanie sądu. 

Następnie oskarżony skreśla sądowi 
bistorję swego przystąpienia do związku 
młodzieży komunistycznej. 

Gdy w kopcu swej mowy obronnej Zło 
tn;k rozpoczyna używanie zwrotów nie
dopuszczalnych', przewodniczący odbiera 
mu głos. 

Adwokat Szperling, obrońca Griszy 
Kahana, stwierdza na wstępie, iż z za-
sadniczemi ideami mowy przedstawiciela 
oskarżenia publicznego nie można się zgo 
dzić. 

Obrońca polemizuje z określeniem pro 
kuratora, jakoby na ławie oskarżonych 
siedział „kwiat młodzieży". 

Kwiatem młodzieży bowiem, zdaniem 
obrońcy, można- nazwać tych tylko, któ
rzy prowadzą pracę twórczą. 

Ale tym określeniem—ciągnie obroń 
ca—dowiódł p. pprokurator, iż nie uważa 
oskarżonych za zwykłych przestępców, a 
widzi w nich tylko jednostki wykolejone, 
których ideały i poglądy zostały spaczone 
i zepchnięte na bezdroża 

Przechodząc do omówienia psycholo
gicznego podłoża przestępstw, obrońca 
kwestjonuje prawo do potępienia tych o-
skar^onych, którzy winnj miast na ławie 
oskarżonych, zasiadać na ławie szkolnej. 

Obrońca analizując warunki wychowa 
n;a swego klijenta, podkreśla, iż oskar
żonemu Kahanowi w szkole rosyjskiej za 
truwano duszę jadem nienawiści do Pol
ski w myśl tej'starej tak chętnie przez- ro 
sjan stosowanej zasady dividc et imnera. 

Jak już donosiliśmy, wydział handlo
wy przy magistracie otrzymał 3 wagony 
mąki, która została podzielona między 
kooperatywami celem umożliwienia i 
sprzedaży chleba po 16 tys. m k za bo
chenek. 

.lak się okazało jednak mimo zastrze
żenia wydziału handlowego w jednej z 
kooperatyw skonstatowano nadużycia z 
mąką, wobec czego magistrat rozpo
czął nad kooperatywami ścisłą kontrole. 

Co do dajszego przydziału mąki. to w 
sprawie tej odbyła się w państwowym 
urzędzie zbożowym w Poznaniu kon
ferencja, na którą z ramienia wydziału 
hadlowego wydelegowany został p. A-

dazewski. 
Na konferencji tej zostary w y ł o n i ć 

projekty, aby miastom dać zamiast ma
k i — zboże, jednak ten upadł i postano-
wiono dotychczasowy system przydz>e" 
lania mąki utrzymać. 

Co do ilości mąki, jaką Łódź ma otrz? 
mać, żadnej decyzji nie powzięto i sPra." 
wę tę ma zadecydować ostatecznie nac-
zwyczajny komisariat do zwalcza™3 

drożyzny. 
Celem przyspieszenia przydziału ma 

ki i otrzymania jej w większej ilości wy* 
dział handlowy postanowił w miarę rnoz 
ności nie korzystać z kredytu i za u 1 9 " 
płacić natychmiast, h. 

Tajemnicza śmierć Heleny Konrad. 
W dniu wczorajszym ulica Wólczań

ska zaalarmowana została jakimś tajem
niczym wypadkiem, dotychczas nitewy-
śwtetlonym. 

Przy ulicy Wólczańskiej 177 zamiesz
kała niejaka Helena Konrad, lat 27, bez 
rodziny. 

Wczoraj rano sąsiadka K., mając do 
niej jakiś interes, zapukała, a nie otrzy
mawszy odpowiedzi, weszła do mieszka
nia w którem jednak nikogn nic było. 

Przybyła chciała już mieszkanie opu* 
ścić, gdy wzrok jej padł na stojące pod 
ścianą ?óżko, na którem leżała Konrad, 

nie dając żadnych oznak życia. 
Zakotłowało się w kamienicy f P° \ 

czas, gdy jedni pobiegli po pogotowie ? 
tunkowe, inni zaalarmowali 10-ty ^ • o i ° y 

sar jat policji. -
Przybyły lekarz pogotowia stwierd^. 

iż Hel cna Konrad zmarła nagłą śnri«rC.* 
już przed dwoma dniami, lecz 
zwłok nie pozwoliła narazie określić p**' 
czyny śmierci. 

Przy zwłokach' wystawiono pos^J."' 
hek policji i zawiadomiono władzie sQ" " 
we, które niewątpliwie wyświetlą tę a * ' 
gadkę. (bip) 

Wykrycie wielkiej kradzieży. 
lo czterech policja wszczęła dalf*f-C 
chodzenie i w rezultacie schwytana 
saoze dwóch uczestników, 
B 

Nocy onegdajszej do fabryki Wolfa 
Kphna Al. Kościuszki 28 włamali się nie
znani sprawcy, którzy zabrali towar i 
skradli pas trasmisyjny ogólnej wartości 
około 100.000.000. 

•Zawiadomiona o tej śmiałej 'kradzieży 
policja wszczęła onetrgiomc śledztwo, 
które dajo nadspodziewane wyniki , a 
mianowicie udało się ująć .jednego zc 
sprawców niejakiego Kazimierza Orłów 
skiego. 

Znaleziono, przy nim znaczną . część 
skradzionego towaru. 

Wobec tego. żc jak ustaliło docho
dzenie-wstępne sprawców kradzieży by 

Jajewskiego i Andrzejczaka, którzy Jj*Jj 
się później okazało byl i notoryczni" 
złodziejami, którzy nJedawno wyP 0 5*" 
czcui zostali z więzienia. 

Łup w całości od nich odebrano. 
Podczas poszukiwań za czwarty^. 

czestniikiem kradzieży niejakim f"?'f 
kiem aresztowano oaserke Annę M a ° j 
Szosa Pabjanicka 30, u której • w 
rewizji znaleziono kupiony od zlod« lc 

towar. p. 

».'obyt jego w czasie rewolucji w Rosji, 
wywołać mus !ał niezrozumienie idei pol
skości — a wine w tym wypadku ponieść 
muszą—zdaniem obrońcy—władze szkol
ne, które nie umiały tych dzieci—oskar
żonych praywiązać do klei polskości. 

Przechodząc do analizy faktu prze
stępstwa, obrońca stwierdza, żc nie mo
żna ustalić czy stowarzyszenie wogóle, a 
jednostka w szczególności, może dążyć do 
obalenia istniejącego w państwie porząd
ku społecznego. 

Dalej obrońca podkreślił, iż uznawa
nie konieczności obalenia danego ustroją 
społecznego nie jest obalaniem, i ie może 
być karalne. 

Poddawszy krytyce dowody rzeczowe 
winy. oskarżonego, obrońca wnosi o uka
ranie Kahana nic z art. 126, lecz z art. 124 

ez. n, p. 1. 
Adwokat HoajgwHl, obrońca Bechle

ra. na wstępie protestuje przeciwko kon
kluzji prokuratora, żc wszyscy Iudzre ucz 
ciwj powinni walczyć z komunistami. 

Czy wobec tęgo—pyta obrońca—ci 
wszyscy którzy zasiadają na ławie obroń 
ców, są ludźmi nieuczciwemi lub złem! 
obywatelami? 

Obrońca omawia szczegółowo unater-
jal obciążający Bechlera oraz analizuje ze 
znania świadków, krytykując ostro twier 
dzenie świadka Bartla, iż oskarżony jest 
zanotowany w kartotece policji, jako kol 
porter bibuły. Jest to—zdaniem obrońcy 
—ferowanie wyroków. 

Obrońca wnosi o uniewinnienie Bech
lera. 

Adwokat Duracz zaznacza, iż abstra
huje w swem przemówieniu.od polemiki z 

Ipoglądami poJityczńemł prokuratora. 
N? stępnie obrońca stwierdza, iż nie 

może się agodzić z leząm; prokuratora co 
do warunków i istoty przestępstw. 

Omawiając motywy oskarżenia mec. 
Duracz dowodzi, iż motywy te nie słwjer 
dzr.Ją winy oskarżonych. 

Obrońca poddaje krytyce zeznania 
konfidentów i uwypukla charakterystvcz 

ny szczegół, u według obliczeń defenzy 
wy, kół komunistycznych było 12, w tem 
9 żydowskich j 6 polskich — a więc 15. 

Mec. Kcmpner, obrońca Abe Żurków 
skiego, w długiej i treściwej mowie pod 
dął wyczerpującej krytyce, podstawy ak 
tu oskarżenia w stosunku do swego kii 
jenta. 

Opierają się one jedynie—zdaniem o-
brońcy — na zeznaniach oskarżonego Zło 
tnika, gdyż niema żadnych innych dowo 
dów jego winy. 

Wszystkie dowody winy—ciągnie o-
biońca—są zbyt słabe, by można było po 
ciągać za nie do odpowiedzialności z art. 
1*26 k o d kar. 

Nie można również oskarżonego pocią 
gać do odpoyiedzialności za list, zawiera 
jacy krytykę szkolnictwa. 

Nie można więc — kończy obrońca — 
zarzucać Żurkowskiemu, iż prowadził agi 
tację, zmierzającą do obalenia istniejące
go w państwie polskim ustroju społecz 
nego. 

Mecenas Kon, obrońca Doktorczyka, 
stwierdza, iż dowody winy Doktorczyka 
są niewystarczające do skazania go. 

Zarówno zna] osi one u Doktorczyka 
książki, jak i fakt należenia do Zw. pot, 
mł. socj. nie jest — zdaniem obrońcy — 
dowodem winy i wobec tego wnosi on o 
uniewinnienie Doktorczyka. 

Oskarżeni, bądi zrzekają .sję ostatnie-
gf. słowa, bądź proszą o ułaskawienie. 

Jedynie oskarżeni Złotnik i Bechler 
wygłaszają przemówienia o tle polityczno 
agitacyjnym. 

O godz. 12-ej w nocy rozprawy za 
kończono. 

Dziś, o godz. 11-ej w poł. zostanie ogło 
szony wyrok 

Teatr, muzyka i sztuka-
TEATR MIEJSKI. J f l t f k 

Dzisiaj „Czarownica" z Solska- - T ^ 
sensacyjna premjera Savoira- -
czu śmierci" i „Ubierz się nares"^ 
Feydeau. — W obu tych sztukach w - j { 

stąpi Solsika. Od soboty rozpoczynają , 
przedstawienia popołudniowe, o " j 
dla uczącej się młodzfeży. W n a p 1 ^ 
sobotę odegrany będzie „Fantazy" % 

ską po cenach bardzo zniżonych. ' 
TEATR POPULARNY ( O g r o d ź ^ 

Pnnw.|ir,.Hrt" M-tttkfl W ,4 ^ 

komedja w 3 akt. Jastrzębiec-ZaleW** 

W próbach sensacyjna sztuka 
akt. z francuskiego p.t. Głośna spra* 
DWA KONCERTY KWARTETU R ° S 

GO. 
Jak już podaliśmy, we c z w a r t e k ^ 

niedzielę dnia 4 i 7 bm. o godz. S-eJ 
czorem odbędą się dwa koncerty 
słynniejszego w Europie Kwartetu w 

Zapowiedź tych koncertów — J a

f

K „ a -
ło do PTzewidzema — wywołała w ^ 
szym mieście ogromne zainteresow 
l nic dziwnego. $eitff 
k war te tu," ten istotnie nie P^ fJ : - D #! f ' 
podmfoślejszych wrażeń a r t y s ^ W 
jakie w stanie jest dać nam ^ t l w ^ 

C Z Y T A J C I E 

-i t 

l aK ie w s t a n i e ]ei>i uac n«"» . , „oiw^'1" 
kwartecie Rosego biorą udziai u « ^ 
nlejsi artyści a mianowicie: P'1 *vPfce)j 
(skrzypce) Paweł Fischer 01 / ^ V » l 

Antoni Różyczka (altówka) i Anto* 
ter. • untiC^: 

Na program c:<wartkoweg> v e f l» 
złożą się kwartety Mozarta, o f f l t ^ 
i Haydna, na program zaś ^^flm^. 
koncertu kwartety Brahmsa, »*£ i e is*e J 

na 1 Schuberta. Nie ulega n a j ^ R<r 
wątpliwości że występy kwartet y S f 
sego będą prawdziwą koron* { sku< 
kich dotychczasowych koncerw k ama 
pią w sali FitharmoTłji całą nu '« 
Łódi-
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liilmsti bieżące. 
NIK 

Ig i 
ŚRODA 

D z l i : Kend. ł Ew. moi. 
Jutro: Franciszka Ser^w. 

Wschód słońca g. 5.17 
Zachód o g. 5.42 
Wscli. księżyca 3 32 pp. 
Zachód o g 1.18 w. 
Długość dnia g. 12.25 
Ubyło dnta g. 4.20 

P °SEL JAPOtiSKI W LODZI. 

już donosiliśmy dnia 30 ub. mie-
Przybył do Łodzi p. o. poseł japoń 

w Warszawie p. Sasakl. 
^ Na dworcu powitali go przedstawicie 
s^Sisbratu, komitetu ratunkowego 
iwE ? & w s zechnych. średnich wicepre-
rSSc

 W o S e w o J z W w cieniu 
pi^tępnie wygłoszony został odczyt 

i ""aimonji przez dr. J. Jakubkiewi-

f^^'odpowiedzi na przedłożony mu ad 
a K ' zaznaczył, że uważa sobie 

sjoLT^yt iz }est podejmowanym przez 
czMn , e n s two łódzkie. Nazajutrz rozpo-

2°, s ,« zwiedzanie fabryk łódzkich, 
wo ju^ "^y Postępami techniki ' roz-
WSlc

 p - tasaki obiecał wyjeżdżając îaza • u s i l n e starania w kierunku na-sCIa w ściślejszych stosunków pol-
r.r2vf.^&kich i wyjednania w tym celu 
dC?. d o po1ski specjalnej misji han 

panońsk ie j , 
•echa? £ d a

' o sodz. 7 wiecz. poseł wy-
^ <fo Warszawy, b, 

o^ego p.o. Starosty Dukwicz. 

SPOŁECZEŃSTWO WINNO PAMIĘ
TAĆ O „TYGODNIU AKADEMIKA". 

Rada naczelna do spraw pomocy 
młodzieży akademickiej, komitety wo
jewódzkie i koła przyjaciół akademika, 
wzgl. ad hoc powołane komitety „Tygod 
nia Akademika" organizują w terminie 
od 14 do 22 październrka rb. na terenie 
całej Rzeczypospolitej zbiórkę na rzecz 
młodzieży p.n. „Tydzieu Akademika". 

Protektorat objął Pan Prezydent Sta 
nisław Wojciechowski. 

.lako program zasadniczy zbiórki 
przy.jęto: 

10 proc. dobrowolny dodatek do ra
chunków sklepowych, od widowisk itp., 
rozsprzedaż nalepek na okna, rozprze
da?: „cegiełek" na budowę domów aka
demickich w cenie 10 i 25 złp. Nazwisko 
ofiarodawcy który złoży 25 zip. wyryte 
będzie na murach wznoszonych domów 
akademickich. 

Zbiórka na listy imienne. Pozatem ko 
mitety wojewódzkie pomocy młodzieży 
akademickiej i koła przyjaciół akademi
ka organizują lokalne imprezy dochodo
we, przedstawienia teatralne, kinemato
graficzne, koncerty, rauty Mp. 

Społeczeństwo łódzkie zdaje sobie 
sprawę w jakich okropnych warunkach 
nasza młodzież odbywa swe studja, i nie 
wątpimy ani na chwilę, Iż cała Łódź poś
pieszy z pomocą akademikowi, aby'go 
uchronić od głodu i chłodu przy zbliża
jącej się zimie. 

^ t a ł Tabęckl W Warszawie ^cbrvłW.Czorai członek zarządu Banku 
^ e g o , Michał Tabecki. 

<iy ̂ < y . Z dniem dzisiejszym urzę-
'istów € nadawaniu paczek i 
•licj-, ^ t e ś c i o w y c h zagranicznych o-

kh .v r a n , ka złotego szwajcarskiego 
^ s i * 65.000 mkp. (p). 

dla 

Hic 

Związku kasy chorych, 
gospodarczego magistratu 

s*c»~ P ' s r n c w sprawie lokalu na pc 
^ C r y g i 0 1 " 6 r. kręgowego związku los 
^ m| . Województwa ^.dzkiego. J ik l " 
*tijej . ' S c e w innych województwach, ró-
^ i d o ^ województwie łódzkiem ma 
H JJJ* się siedziba związku kas c! c 

W e W 6 d z t w a łódzkiego. 
^Iszeijv?a \a była rozpatrywana na wczo 

Posiedzeniu magistratu, (bhp) 

^ ^ o w e . W dniu wczorajszym 
Ceny. a r*> na rynku łódzkim następujące 

uL. zz 
j i W ? 'P osełkowe 200 tys. mk. Mg., 
-?o^ r' 55 tys. mk., kilogram sera bia 

'itr ł ? . ty». mk., litr twarogu 24 tys. mk., 
*ty „S f̂any 45 tys. mk., główka kapu 

Li d o 1 6 ' y s - m * - i marchew M o 
K m v ' k a r t o f I i ćwiartka 25 kJg. 250 
8 ty^b, j a b l * k 200 tys. mk., mleko litr 

5 ^ M e ° V a d o m u akademickiego w War 
H a Akcja na rzecz budowy- żyd 

w ^ e r m c k ! e g o w Warszawie za 
rrj^j k r a W coraz szersze kręgi. Na-

^ t ó l l Emisji 

^zy,e

a£ miasteczka jak Wieluń, Do-
?e?ow K r r a ^ z k i Itp.. nadsyłają do central 
narv. ^ i H e l u w Warszawie hoine o-

budowlanej staną 
f e l r r^ y , b udown ! c .v stolicy p. mż. Stif 

^ r y sporządził kosztorys do 
l * r r k l . S z a c y >v przvbilżeniu 20 mil 

(W mkp 
30v,,rC°^"'.ednj plac na Pradze pod bu-
^ i nv ' S t , ] V L i ofiarowany przez żarząc1 

ł ^ /y d owsk ie j w Warszawie. 
ą c Vt r I I 1 K°iń*fet przystąpi 'już w bie 

f b i Ł r ' ;y«- do sprzed, cegiełek, nalepek 
kWestg • o ! i a r 1 deklaracji. Nie ulega 
1 Pieni', 2 e Ł 6 < i ź z okazji tej zataiic jedno 

^Szycb m i e j s c -

?9 * n ^ n n a harcerzy. W sobotę, dura 
f zys>P~-S n ,, a r - b. odbył się w sali stówa ko*sS , h a n d l o w c ó w polskich (Piotr 

i 108) koncert-raut urządzony 
b l J $Dr£.

 0 P^yjaciól harcerskiego klu-

W & e

* °
 w Łodzh 

•H. '•''ale koncertowym wzięli udział 
Ce> Da«; Profesor Dworakowski—skTzyp 

» w r e •Urbański, Rembosz. 
S^wleic, " cercie rozpoczęły się przy 
^ntora ? d o b o r o w e j orkiestry p. M. 
^r**£ t a n c e , które przeciągnęły się 

Ach, ta Pani! 
„Pani" jesknietylko korainem dobre

go tonu, ale także wystawą najwytwor-
niejszych modeli i, doprawdy, bardzo-
bym się dziwił, gdyby któraś z pięk
nych łodzianek czuła się pewną siebie, 
nie znając najnowszego zeszytu Pawi. 

Nie znać najnowszej „Pani" — to zua 
czy nie znać (horrendum!) najśwież
szych plotek, najnowszych dowcipów 
naszych fachowych dowcipnisiów etc. 
etc. A po za tent. toż to cała encyMope-
dja wiadomości z dziedziny mody, spór 
tu, pijaństwa, no i tysiąca innych najważ 
niejszych przedimiotów! 

„Koń i kobieta", „Moda a sporf — 
artykuły niezbędne dla pań, udających 
się na podmiejskie wyścigi w Rudzie. 
Wobec grożących deszczów polecamy 
wyczerpujący artykuł „kobieta i para
solka". 

Paniom cierpiącym na spleen, lub 
migrenę radzimy pocieszyć się wspom
nieniami z pobytu na letnisku. Z Krynicy, 
Helu i Zakopanego, pióra Żeromskiego 
Makuszyńskiego, Kaden-Bandrowskiego 
Kleszczyńskiego, Żyznowskiego, wspom 
nfeniami z Egiptu (!) — Słonimskiego i 
przygodami p.'Lali w Ciechocinku, spi-
sanemt przez jej niestrudzonego adora
tora, Kaz. Kroczyńskiego. 

Wreozcłe amatorom i amatorkom 
wina i kina "ołecamy dwa przedowcip-
ne artykuły Tuwima i Wiuawerą, które 
można przekąsić takremi słodyczami, jak 
miujatuTowe poezkt Pawlikowskiego i 
Iwaszkiewicza- To wszystko w jednym 
zeszycie, w 7-8 zeszycie „Pami". 

No, i powiedzieć, proszę, czy nie 
grzech nie znać „Pani"? 

ODEON 
P i e r w s z y f i lm produkcj i 1 0 2 3 - 2 4 r. 

Ulubieniec publiczności HARRY PEEL 
W najosobliwszej sensacji ostatnich lat, pełnej zdumiewającej 

zgrozy, nieskończonej wstęgi awanturniczych przygód p. Ł 

Przygody jednej nocy 
Ścinające krew w żyłach momenty!! 

Początek przedstawień o godzinie 3-ciej po południu. — — 4464 

O 640 tonn węgla 
wzrósł miesięczny przydział węgla dla Łodzi. 

Dostarczą go nam kopalnie górnośląskie i sosnowieckie. 

Dzięki usilnym zabiegom, podjętym 
przez wydział handlowy magistratu w 
Nadzwyczajnym komisariacie do zwal
czania drożyzny, oraz w związku z re
zultatami konferencji nadzwyczajnego 
komisarza, p. Bajdy, z przedstawicielami 
Rady zjazdu przemysłowców górni
czych; m. Łódź otrzymało dodatkowy 
przydział węgln w ilości 640 tonn mie
sięcznie za czas od paźidzierniika r.b. do 
marca r. 192-4 włącznie. 

Należy przytem podkreślić, że do
tychczasowe umowy i kontrakty ko
palń węgla z organizacjami komunalnemu* 
nie mogą być — na skutek wspomniane
go przydziału dodatkowego — zwężo
ne łub zmienione na niekorzyść samo
rządów. 

Przydział węgla w ilości 640 tonn 
miesięcznie otrzyma magistrat m. Łodzi 
na warunkach ulgowych, t. zn., że pok
rycie należności uskuteczniane będzie 
dopiero po nadejściu transportów, pod
czas gdy według dotychczasowej park-
tyki Wydział handlowy zmuszony był 
płacić za cały transport z góry gotów
ką. Gotówka ta była unieruchomiona, 
kopalnie bowiem realizowały przydział 
częściami i to w znacznych odstępach 
czasu. 

640-tonnowy przydział węgla dla Ło-

Cyfry m ó w i ą . 

Łódź na koncertach i w teatrach 
Frekwencja na koncertach była przeszło dwa razy 

większa niż w teatrze. 

WSZYSCY PASAŻEROWIE OKRĘTU 
„ESTONJA" WYLĄDOWALI W NO 

WYM JORKU. 

W niektórych pismach ukazała się w 
ostatnich dniach notatka, jakoby okręt 
Baltycko-Amerykańskiej Linji „Estonja' 
miał przybyć do portu Nowym Jorku o 
15 sekund za wcześnie i wskutek tego 
transport emigrantów jadących tym ok 
refem na poczet kwoty wrześniowej nie 
został rzekomo wpuszczony na ląd ame
rykański. 

Zarząd Bjhycko-Amerykańskiej Linji 
w Warszawie zawiadamia nas, iż cały 
wyżej wspomniany transport został bez 
żadnych utrudnień wpuszczony na ląd 
amerykański i pasażerowie udali się do 
swych miejsc przeznaczenia. 

dzi pokrywany będzie przez kopatnift 
górnośląskie oraz kopalnie „Sosnowiec
kiego Towarzystwa węglowego". 

Z Górnego Śląska Łódź będzie otrzy 
mywać miesięcznie 400 tonn. w rem 75 
proc. orzecha i 25 proc. kostki, z kopalu 
sosnowieckich 240 tonn, w tem 200 tonn 
węgla grubego i kostkowego oraz 40 
tonn orzecha. 

Węgiel ten przydzielony będzie mia
stu na zasadzie zabezpieczenia, wekslo
wego lub gwarancji batfkowych. W ce
lu omówienia warunków i formy gwa
rancji oraz przyśpieszenia wysyłki pier
wszej partii węgla — w dniu wczoraj
szym wyjechał do Sosnowca 1 na Górny 
Śląsk dyrektor Wydziału handlowego, 
p. Lauterbach. 

Dodatkowy przydział węgla (przy
tem przeważnie gatunków tańszych) po
zwoli Wydziałowi handlowemu zaspo
koić w znacznej części potrzeby onało-
we niezamożnej ludności naszego mia
sta. 

Dotychczas bowiem węgiel, otrzy
mywany przez Wydział handlowy w 
ilościach niedostatecznych, szedł głów
nie na potrzeby instytucji miejskich l 
tylko b. drobne zapasy tego niezbędnego 
artykułu opałowego mogły być przez
naczone dla sprzedaży ludności 

W „Roczniku Statystyczimym ra. Ło
dzi za rok 1922", opracowanym przez 
Wydriał statystyczny magistratu m. Ło
dzi, znajdujemy następujące ciekawe da 
ne o frekwencji w teatrach i na koncer
tach. 

W sezonie 1021-22 od 3.9.-1921 do 15. 
7-1922 r. Teatr Miejski dał 358 wido
wisk, w tem 241 premierowych i zwy-
czanych. 102 dla zrzeszeń i 15 ucz
niowskich. 

Przedstawienia dla zrzeszeń stanowi 
ły zatem około 30 proc. wszystkich 
przedstawień, przedstawienia uczniow
skie jedynie 4 proc. W omawianym se
zonie było w teatrze ogółem 121.974 w i 
dzów. 

Przeciętnie więc na jednem widowi
sku było 341 widzów. 

Najwyższą przeciętną liczbę widzów 
wykazują widowiska uczniowskie na jed 
nem przedstawieniu było średnio 661 wi 
dzów, dalej widowiska dla zrzeszeni 
(średnio 500 widzów), najmniejszą frek
wencją cieszyły się przedstawienia 
premierowe i zwyczajne (średnio 258 wi 
dzów). 

Statystyka granych sztuk wykazuje, 
że dano 215 przedstawień sztuk orygi
nalnych (57 proc.), 153 przedstawienia 
sztuk' tłumaczonych (43 proc.). Frckwen 
cja na sztukach oryginalnych była wyż
szą (średnio 374 widzów na 1 widowis
ku), niżna sztukach autorów obcych 
(średnio 296 widzów). 

Orkiestra Eilharmonlczna w sezonie 
1922-23 od 6.11-1922 do 30.4-1923 r. dała 
92 .koncerty, w tem 2 recitale, 36 abo
namentowych, 32 poranki ludowe i 28 po 

poludnowych. Słuchaczy było ogółem 
71.247. 

Średnio więc na 1 'koncercie było 
774 słuchaczy. 

Przeciętna wlec freiwencja na kou« 
certach była przeszło dwa razy większa 
niż w poprzednim sezonie w teatrze, nai 
wyższą frekwencją cieszyły się koncer
ty abonamentowe średnio 881 osób na 1 
koncercie, potem poranki ludowe średnio 
o69 słuchaczów, mniejszą natomiast 
frekwencją odznaczały się popołudnio
we koncerty, średnio 589 słuchaczy i re-
cStal;-, średnio 270 słuchaczy. 

Jest rzeczą godną uwagi, a liczba 
danych koncertów ludowych przewyż
sza liczby koncertów innych rodząiów. 
Statystyka powyższa oparta Jest na op
racowanych przez inż. Henryka Goldber 
g materiałach o działalności łódzkiej 
orkiestry Filharmouicznej. 

Niezależnie od powyższych' danych 
..Rocznik Statvs»*czny m. Łodzi" zawic 
ra ogólną statystykę frekwencji w te
atrach, kinematograficznych itd. za ok
res pięcioletni 1918 — 1922, oparta na 
materiałach, datyczących podatku miej
skiego od zabaw i widowisk. Wyniki tej 
statystyki podamy osobno. 

CZYTAJCIE 
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O rozdział zarekwirowanych 
produktów żywnościowych. 

Robotnicy przeciwko decyzji referatu do walki 
z lichwą. 

Jak już donosiliśmy ostatnia decyzja 
w sprawie podziału zarekwirowanych 
•produktów żywnościowych uległa zmia
nie, gdyż rozdziałam produktów ma się 
zająć wydział handlowy magistratu, a 
zmiana ta spowodowana została sprze
ciwem kooperatyw. 

Zrozumiałą jest rzeczą, że w sferach 
robotniczych wywołało to stry sprze
ciw, gdyż związki uważają to postępo
wanie za nie właściwe. 

Ch;ic poinformować się o oprnji sfer 
urzędowych oraz zainteresowanych 

związków robotniczych zwróciliśmy się 
do referatu walki z lichwa, oraz do przed 
Ktawicieli związków. 

W referacie walki z* lichwą przy ko
misariacie rządu uzyskaliśmy następu
jące wyjaśnienie: r 

Zarządzenie o rozspizedaźy produk
tów przez wydział handlowy magistra
tu należy uważać za zupełnie racjonalne 
gdyż jedynie magistrat, który posiada 
specjalny aparat urzędniczy odpowied
nie magazyny i t. d. będzie mógł sprze
daż we właściwy sposób przeprowadzić 

Sprzeciw kooperatyw opierał się na 
ted podstawie ,że bezwzględnie związki 
nile obdzielą w dostateczny si>os6b miie-
szkańców Lodzi i że w ten sposób jedni 
uprzywSIfejowanlby byfl' na niekorzyść 
drugich. 

Ptesumpcję swa. kooperatywy opar
ł y na tym, że właściwie jedynie takie 
organizacje mogą w należyty sposób 
rozspraedażą się zadąć, które postodlają 
odpowiednie sklepy, czego nie można po 
wiedzieć o związkach robotWfczych. 

Takie kooperatywy jak „Łodzianin'4 

•czy „Wyzwolenie" t zru, te które zwiąż 
W wyznaczyły nfe mogą być równie* u 
przywilejowane przed innemi. 

Również za tego rodzaju załatwieniem 
•spraw przemawia to, że jedynie od koo-
iperatyw uzyskać można dostateczne 
gwarancje w kierunku pokrycia w usta
lonym termmłe należności za artykuły 
spożywcze, o czem mowy nie mogłoby 
być gdyby sprawą ta zajęły się związki 

Związki klasowe (p. Kałużyński). 
Stojąc na stanowisku przyznania nam 

przez wydW.il łrawflowy sadu okręgo
wego 39 proc. wszystkich produktów 
stwierdzić muszę, że w żadne dyskusje 
w tej sprawie wchodzić nie będziemy 
ani brać udziału w żadnych konfeTen 
cjach. 

Na stanowisku tym stać będziemy na 
dal, gdyż protest (kooperatyw nie powi
nien być uwzględniony jako spóźniony, 
tembardziej, że i sklepy miejskie miały 
uzyskać pewną część produktów, a po
nieważ związki reprezentują bądź co 
bądŻ znaczną część ludność^ robotniczej 

Łodzi, przeto słusznie Im należy stę przy 
dział produktów według ustalonej normy 

Sposób załatwienia tej kwcstji zapro
ponowany przez kierownika referatu 
walki z lichwą jest nieracjonalny, jest 
wynikiem zupełnie dowolnie pojmowa
nego interesu szerszych waT&tw. 

Związki chadeckie (p. Świątkowski). 
Zrozumiałą jest rzeczą, że zmiana de

cyzji w sprawie rozsprzedaży artyku
łów spożywczych spotka się w sferach 
robotniczych z najgorętszym sprzeci
wem ze względów zasadniczych. 

V/ sprawie tej odbędzie się specjalne 
zebranie, na kflórem omówioną zostanie 
kwestja ta celem niedopuszczenia do 
zignorowania irnteresów robotniczych. 

Postępowanie czynników rządowych 
jest niewłaściwe i wpływa na opóźnie

nie sprzedaży produktów, która już 
dawno uskuteczniona być wintna, ternbar 
dzfej, że niektóre artykuły podlegają 
psuciu, co bezwzględnie powinno było 
być wzięte pod uwagę. 

Zrozumiałą jest tedy rzeczą, że na 
tego rodzaju postępowanie przedstawfi-
ciele sfer robotniczych się mie zgodzą i 
w sprawie tej jak już zaznaczyłem odbę
dzie się specjalna konferencja cełem za
jęcia odpowiedniego stanowiska. 

Związek „Praca" (p. Kazimlerczak). 
Ostatnia decyzja prokuratora spowo

dowaną została jak wiadomo sprzeci
wem kooperatyw, które zwróciły się 
doń twierdząc, że związki nie obdzielą 
robotników we właściwy sposób, do cze 
go prokurator przychylił się I przekazał 
wydz. handlowemu 

Sprzeciw kooperatyw napotka sie bez 
względnie z oporem robotników, gdyż 

•kooperatywy jak* np. „Łodzianin4 4 pozo
stają w dostatecznej łączności ze zwia.z 
kami zawodowerfil l rozsprzedażą mogły 
by się zająć, a napewno podołałyby za
daniu. 

Robotnicy byliby obdzieleni bardzo 
dobrze, gdyż kaidy r członków związ
ku za okazaniem książeczek członkow
skich mógłby uzyskać dostateczna ilość 
produktów. 

Wobec powyższych niezrozumiałe 
Jest stanowisko referatu walki z lichwą 
i cale to postępowanie okreśIJćoby na
leżało jako marnoitrawienie czasu, ro
botnicy dowiedzieli! się o decyzji prze
kazania produktów związkom i obecnie 
w kierunku tym nastąpić ma zmiana co 
bezwzględnie wywoła w sferach robot
niczych zrozumiale rozgoryczenie i cze
mu robotnicy przeciwstawiają się usil
nie, ponieważ za najbardziej racjonalne 
uważają rozsprzedaż produktów przez 
związki, (p). 

Teatr iiiisil u lit nifflli 
na bieżący'sezon. 

Zatarg magistratu z p. Celmajstrem z° 
zlikwidowany. 

sta' 

Jak już donosiliśmy, na jednej z ostat 
nich konferencji członków prezydium 
magistratu z p. Celmajstrem, obie strony 
poszły na ustępstwa, gdyż p. Celmajster 
zażądał jedynie 4.000 złp. czynszu ko-
mornianego zamiast poprzednich 8 tys. 
złp., a magistrat podwyższył propono
wany czynsz z 2.000 złp. na 3.000 zip. 

Wobec niewielkiej już rozbieżności 
sprawa weszła na dobrą drogę i onegdaj 
odbyła się ponownie konferencja, nta 'któ
rej doszło do zupełnego porozumienia. 

Miasto płacić będzie 3.500 złp. komor 
nogo, a p. Celmajster przejmuje na siebie 
ubezpieczenia gmachu teatralnego. 

Umowa zawarta zostaje na jeden rok 
i spisanie jej nastąpi wdrriu dzisiejszym 
lub jutrzejszym. 

Sprawa ta znalazła się na wczoraj-
szeon posiedzeniu magistratu, który wa
runki powyższe zaakceptował, wobec 
czego sprawa zapewnienia gmachu tea
trowi miejskiemu została wreszcie prze
sądzoną. 

Jak się dowiadujemy jednak, ponie

waż umowa jak już wyżej w rok. do** my zawartą została tylko na 
się tembardziej palącą kwestja " 
własnego gmachu teatralnego- m 

Zebrane na ten cel Pie»tadz^,%iO<> 
miljard 200 milionów mk. z pój 3" ^ 
biletów w obecnych warunkacn ^ 
zwalają nawet na rozpoczęcie row|]lir 

dowlanych, a o pomocy fimaiisow eIIjf 
sta mowy niema, gdyż na W^L^i sta mowy niema, gayz iw. " J L o rzy ̂  
jedynie 2-ch gmachówszoklny^1 jj 
Marysińskiej i Cegielnianej P? t r 

miliardów mk., o które m^giS' 'srrat^ 

torf-względnie postarać się musi. 
Aby sprawę pchnąć na f 4 2 3 ™ ^ fi 

odbędzie się w czwartek n l ' e r V ,u e tu b"' 
siedzenie nowo-wybranego ^G^vlC\fi^ 
dowy teatru, w którego s^'f5Lvch 
jak wiadomo 8 radnych i 8 
wateli miasta. 

Przy w jr-uaTiitj I^IJUIIPUwj j -

sta sprawa budowy gmachu teao 
przesądzona będzie na korzy* 0 

ralnej Łodzi, b. 

Prezydjum magistratu jest z ? J > 
wydatnej pomocy o b y ^ a ^ ^ ^ 

W tych dniach zarząd gazowni miej
skiej podał do wiadomości konsumen
tów gazu, że z powodu żądania przez ko 
palnie wpłat pieniędzy za węgiel na mie
siąc naprzód, zmuszony jest pobrać za
liczkę za gaz od konsumentów w wyso-
ikości jediniomiesiecznej należności, przy
czem zaliczka ta rozłożona będzie na 
dwie raty płatne przy rachunkach za 
wrzesień i październik. 

Wobec tego, iż obwieszczenie to wy
wołało konsternację szczególnie wśród 

! szerszych mas obywateli, korzystają-
" cych z gazu, zwróciliśmy się do prezy

dium magistratu w tej sprawie, PTzy-
czem udzielono nam wyjaśnień, z któ
rych wymfrka, iż postanowienie zarządu 
gazowni miejskiej wywołane zostało o-
bawa pozostawienia obywateli zimą bez 
gazu. 

Na wniosek magistratu rada miejska 
jak już donosiliśmy, uchwaliła zwrócić 
sfię do P. K. O. o pożyczkę w wysokości 
7 m?ljardów mk. na zakup węgla, jednak 
magistrat otrzymał na ten cel jedynie 2 
miljardy mk, które nie wysrtarczają na 

X X 

Mobilizacja szkolna roczników 
1 9 0 8 — 1 9 0 9 . 

Dezerterzy będą karani. 

Dlaczego gazownia żąda zaliczek? 
o 

Nie ma pieniędzy na zakup węgla* 
Fatalny stan gazowni miejskich. Za rok nie 

one mogły pracować. ^ 
zapewnienie gazowniom 

miejski >e« 
pas węgla w Slości potrzebnej n* 
miesięczny. _ po*0' 

Ponieważ w roku ubiegły* ZL W 
du braku takiego zapasu w ° K Lw^/ 
żego Narodzenia ludność P o Z . 
była światła gazowego, dełeff»

c

£ $P 
siębiorstw mleisklch postanowicie*1' 
jące 5 miliardów pożyczyć " . ^ j a * ^ 
tów w formie zaliczek dla tek 
dobra. to t0fr 

Inną kwestią jest, iż KafcOWiue $t 
w obecnym swym stanie ^użyW»,,*el ̂  
wielką ilość węgla i wogóle W^oC rok pracować nło będą mogły t

1^rvW 
złego stann swego I starej "Jjr^iJ W 
wobec czego magistrat P o S ! f ^0^7 "fi 
najśpieszniej przystąpić do buo specJJ 
wej gazowni, na co ma otrzyma 
ne kredyty. w **J 

Tymczasem zaś po śdafl"?^^ 
czek od konsumentów gazowni ^ 
ją zapas węgla, zapewniając v ^fi 
zaopatrywanie ludności w £

a 

całą zftr-ę. (b). 

SPRAWY ROBOTNICZE. 

W wykonaniu uchwały Rady Miej
skiej z dnia 27 września rb. Wydział oś
wiaty i kultury wyda obwieszczenie o 
obowiązku dokształcania młodzieży, 
urodzonej w roku 1908 — 1909. 

Kto z młodzieży, będącej w tym wie
ku nie uczęszcza do szkoły normalnej, 
dziennej i nic ukończył 3-ch klas szkoły 
średniej lub 7-miu klas szkoły powszech 
nej, obowiązany jest zapisać się do szko
ły wieczornej. 

Kto nie zapisze się dobrowolnie ,tego 
komisja zapisuje do szkoły z urzędu w 
zależności od stopnia zaawansowania w 
nauce i zatrudnienia. 

W związku z tern rozwija się nowa 
organizacja przymusu szkolnego dla 
młodocianych, .lak dotychczas, obejmu
je ona około 20.000 młodzieży. Z tej Ucz 
by okofn 10.0<K) uczęszczać będzie do 
szkól wieczornych. Nad tą właśnie mlo 
dzieżą komisja Powszechnego Naucza

nia rozciąga kontrolę, przyczem do 
współpracy i wsipólodpowiedzialTłości po 

ciąga w inyś-l przepisów prawnych 
przedsiębiorców i pracodawców. Orga
nizacja tel sprawy powierzona będzie 
podkomisji nauczania młodocianych. 

W sobotę, dnia 6 października zwo
łana będzie kofiicrcncja z udziałem 
przedstawicieli związków zawodowych, 
związków pracodawców, rzemieślni
ków, kuplectwa, przemysłu oraz na
uczycielstwa szkól wieczornych. 

Postanowienia tej konfeemeji . bedą 
obowiązujące dla zrzeszeń i ich człon
ków. Poza tern konferencja wyłoni z sie 
bie podkomfsję nauczania młodocianych, 
która pracować będzie pod egidą Wy
działu Oświaty i Kultury. 

UJĘCIE FAŁSZERZA CZEKÓW. 
AW. - K!i:i GE, •• paźdz. - U M y 

tutaj został fair/erz < ^eków, Piotr Kęska 
Który ostatnio dokonał oszustw na .sunie 
pół mBjarda marcie. 

O CENNIKI W PRZĘDZALNIACH 
Klasowy związak włókienniczy zwró 

Ci! się do związku przemysłu włókien
niczego w sprawie zmiany w cenniku w 
iirzędzaimiadh wełny czesankowej. 

Związek klasowy proponuje, by wsta 
wśono do cermilka nową pozycję d*a star 
szej niciarkl na mk. 31. b. 

STREJK W OBRONIE BEZROBOT
NYCH. 

Przed 14-tu tygodniami administracja 
fabryki Drabkima, przy ulicy Karola, po
stanowiła wydalić całą zmianę robotni
ków w liczbie 30 osób, bez rx>dania mo
tywów. 

Ogół robotników zaprotestował prze
ciwko temu, wychodząc z założenia, I i 

••mmi 

prziy obecnych warunkach pt^j* 
nem jest pozbawianie r o b o t n i k o w ^ ^ 

Ponieważ adminpstraq'a od po-
nia swego nie odstąpiła, r 0 ^ ^ ^ ^ ^ , 
zebranie, na którem poatanowt ' i ^ y 
się w pracy, by njie powiększać 
robotnych. .. ^« l R 

Z tą uchwałą firma P ^ o ^ w o K 
czątku, jednakże po upływie jco" 
postanowiła bezwzględnie zmian? 
dalić. «flcof»B 

Wobec tego robotnicy ^ . J ^ - -1| 

bezrobocie trwa już od 3-ch mttnrais^. 
W związku z tem w dnfu 

w z-,viązku „Praca" odbyło r 
slrejkujących robotników.naK 
stanowiono rozpocząć agitację $ 
niemożliwienia fiirmfe przyt m t > 

wych robotników. (b) 

MIEJSKI "PLAC WĘGLOWY. 
Na skutek starań magistratu w inspek 

toracie kolei żelaznych, łódzkie władze 
kolejowe otrzymały terminowe zawia
domienie od prezesa dyrekcji warszaw
skiej, żc plac węglowy, dzierżawiony 
przez magistrat na st. Łódź-Fabr. ul. Ko 
lejowa, będzie pozostawiony nadal w 
bezterrnmowe.i dzierżawie madstratu. 

WYBORY DO KASY CHOR 
W WILNIE. ^ #r 

AW. - WILNO, - p a ^ T u t a J 25 
ula odbyly,ste,%c«f dziele 30 wrześ 

bory d 0 kasy chorych. r™««okw f lJL 
frekwonefl, wv:.ory przeszły J» ^ pt* 
Dotychczas obliczono Rłosy l^c\o^l 
codawców. z których na llste » 
nadło 11 mandatów, na nstfi 

http://wydW.il


Reforma waluty 
w Niemczech. 

.Najbardziej aklualnem zagadnie 
"tem finansowem Rzeszy jest 
wprowadzenie nowej waluty. Nie 
?^*w|ając na razie istoty proje-

ograniczamy się do podania 
Projektu w redakcji uchwalonej 
Przez gabinet Rześcy. Reforma 
*aluty w Niemczech oprzećby się 

ip* na zupełnie odmiennych za-
•*dach, znacznie sfę różniących 

fj 1 p °8° ' n i , 2 przyjętych. 
^ • Przedstawiciele rolnictwa, han' 
^ r z e m ^ , praemysłu, transportu J 

^hT0*01 * ą c z ą c e l e m « a ł ° i e , r f a b d n 

\ \rUtowe^° dla otworzenia nowej wa-
^ J t ó r e j jednostka będzie Neumark. 

§ banku jest Berlin. 
^ • K&pita} j rezerwy banku wyniosą 
^ i&oów Neumark. Suma ta będzie 
^ d ' 0 0 3 W r ó w u y c h częściach przez 

rolnactwa z jednej, a przed 
ûgi • handlu, rzemiosł i przemysłu z 

( j j ^ r t rony. Własność nieruchoma w 
i Jr; niezuzyta na cele przemysłowe 
»djiaj e , n i c * e zostanie pociągnięta do 
Wa]^" * Wi ta l e zakładowym banku 

^ 8 ° . skoro zostanie zniesiona o-
j j 'zatorów. 

tuc|j " ^a^k walutowy uzyskuje na nie 
t n l ^ j ^ ^ c h , które trwale służą celom 
h\ TV"*' ostrym i ogrodniczym, i podle 
4 Proc ^ 0 podatku przemysłowym — 
Vi ̂ ' * U m 7 ustalonej przy szacunku, ja-

S l e k k o ś ć hipoteczna. 
Nst»/, Bank walutowy wypuści na 

zyskanych w powyższy spo-
Z 0 * ^ listy rentowe na sumy opiewa 

6b»t>««500 rfotycn m a r e k - * u b w i e l ° " 
* t o ^ ^ 8 u m ' 5 r ' L ł s t Y te procentują 

5 l a 1 5 p r o c - r o c z j r i ^' 
^* K ^Isty rentowe służą jako pokry 
' l i tw ^ W t ó w , które wyda bank wa-
^ ) ^ ' 'Jednostką będzie „Neumark", 

§ . ?"* ° * **o fenigów (Neupfenige) 
% » ,ą, w *o v 1 
'>l'e*ija Podstawie listu rentowego, 

UW VypyC g o ° * 5 0 0 złotych marek mogą 
*ei do ._ U 8 l c *one marki pieniężne najwy-

M«ag, 

^ e i i a j ? * 0 ' * * 500 m. Emisja całkowita 
ĵ te]̂  nie może w żadnym razie 

, C i H t e * ^ 8umy kapitału zakładowego 
^ y e h ^ kością wierzytelności hfpo 

"V ̂ yda ^arfc walutowy jest zobowiążą 
*6j a 4

 n e Przezeń znaki pleniężnewC'-
*« ̂  , *ądanie na listy rentowe, tak, 
V l j ^ ^ n o t opiewający na 500 Neu-
"̂ SOO ] m & 6 się winno list rentowy 

l t o t Vch marek wraz z procentami 
§ 16 terminu ich płatności. 

^ank walutowy może przepro

wadzać transakcje bankowe tylko z pan 
stwem lub z bankiem państwa. Zapewnia 
on państwu w ciągu następnych 2 lat kre 
dyt w „Neumark" aż do wysokości 1200 
mfljonów, oprocentowanych w stałym sto 
sunku 6 proc. 

§ 17. W granicach zakreślonych w 
§ 16, daje bank walutowy państwu na
tychmiast bezprocentową pożyczkę 300 
miljonów „Neumark". Pożyczka ta użyta 
zostanie przez państwo dla wykupienia 
zdyskontowanych w banku państwa we
ksli skarbowych. 

§ 18. Bank państwa oobowiązany jest 
wymienić będące w obiegu banknoty na 
nowe marki, według parytetu, który zo
stanie określony przez rząd w porozumie 
nju z bankiem państwa ; banldem walu 
towym i ogłoszony w Dzienniku ustaw 
Rzeszy. 

§ 22. Państwo zan^cha z chwilą n-
tworzenia banku emisyjnego dyskontowa 
nia weksli skarbowych w banku państwa. 

§ 23. Ustawowemi środkami płatni-
czerni są zatem tylko: l-o nowa marka 
(Neumark), 2-o znajdujące siję w obiegu 
banknoty i inne ustawowe środki płatni
cze, których wartość zostanie ustalona 
według ust. 2 § 18 w ułamkach Neumark. 

§ 24. Skoro waluta złota zostanie 
przywrócona i gdy państwo spłaci zac|ąg 
niętą w banku emisyjnym pożyczkę, może 
Rzesza zawiesić prawo wydawania przez 
bank emisyjny banknotów w Neumark i 
zażądać wycofania ich z obiegu. Bank e-
misyjny ma prawo w takim wypadku bądź 
się zlikwidować, bądź nadal prowadzić 
swe interesy, jednak bez prawa emitowa 
nia banknotów. 

Na podstawie ostatnich informacji do
wiadujemy się, iż prócz rządu, który o-
trzyma do dyspozyqi 1,2 miljarda, z crae-
go natychmiastowo 300 miljonów bezpro
centowo dla wykupna zdyskontowanych 
przez Reichsbank weksli skarbowych — 
dalsze 1,2 miljarda oddane zostaną na po
trzeby gospodarcze. 

Zostanie to przeprowadzone w ten spo 
sób, że Reichsbank, z którym jedynie 
bank walutowy może zawierać tranzak-
cje j który prowadzi całą politykę dyskon 
tową, te 1,2 miljarda udzieli gospodar
stwu pdżyczek wekslowych w tej wyso
kości. 

Jedyną ustawową walutą, która zo
stanie wydana przez bank walutowy, bę
dzie „Neumark". 

Wiadomości 
^ W ^ ^ E N C J A CELNA. 
i t^cb. z m a i ^ o ą się odbyć w po 

w ? i w n i l i a b r - bałtycką kon-
•łiii Polsw'; - ̂ ze w sprawach celnych 
C * i tw teHJ* r , Z e s l a l rządowi lotewskle-
H$Wie J ^ e n t e , że zgadza się na 
Cj3> nas k c wiferencji udziału. Infor-

k a ndvi s k a ' E s t o n J ' a W wyzma-
^oatńw na tę konferencję. 

^ K A C J A KOLEI SZWAJ-
k u ^ l j w C A R S K I C H . 
V Y C H - 3 Paźdz. (Tel. wł „Repu-

•Ct ą ̂ Eul̂a 2wia.zfcowa rada nato-
i,Z? f r a S , e Poznała kredyt 60 mil-
1 ^ e lekw.," a s z y ° k t e P r a e P r o w a -

V i ^ C w y C h a C ł f s z w a * o a r s k i c h 

. P A T

S 0 L V E T W MOSKWIE. 

* ? K 7 m i ° ? K W A - 2 P a ź ^ - ~ Do SSry,,cele"i zbadania spra-
* c * l w Rosji, sekretarz fede-

gospodarcze. 
racji belgijslklcj Solvet Oświadczył on, 
że podjęcie stosunków handlowych mię
dzy (kooperatywami belgijskiemi i cen-
trosojuszem byłoby-rzeczą pożądaną I 
możliwą. Zarząd kooperatyw gruziń
skich zaprosił SoIveta do zwiedzenia 
Gruzji. 
TERMIN PŁATNOŚCI KUPONÓW PO

ŻYCZKI ZŁOTEJ. 
PAT. — WARSZAWA, 2 październi

ka. — Jak wiadomo, w dniu 1 b. m. za
padł termin płatności kuponów Nr. 2 od 
obligacji 8-procentowej polskiej pożyczki 
złotej z r. 1922 na mocy ustawy z dnja 2b 
września 1922 r. 

P. minister skarbu postanowił, że ku
pony powyższe płatne są w markach pol 
skich po kursie 51,800 za jeden złoty pol
ski. Zgodnie więc z powyższem postano 
wleniem na kupony Nr. 2 wspomnianych 
wyżej obligacji, opiewających na 10 zło
tych polskich przypada do wypłaty tytu
łem procentów kwota 20722 marek, a z; 
kupony Nr. 2 od obligacji, opiewających 
na 50 złotych, kwota 103600 

Walka o podatek węglowy 
w Niemczech. 

BERLIN, 2 października. Telegram 
własny „Republiki"). Wskutek ponowne 
go wzrostu kosztów utrzymania, zawarto 
nową umowę m górnikami, na mocy której 
zostały podwyższone ich zarobki na terc 
nie okupowanym o 75 proc, zaś nieokupo 
wanyra o 50 proc. 

Ministerstwo gospodarki zmuszone bv 
Jo na skutek powyższego podwyższyć 
także ceny na węgiel w sposób następu
jący. 

Węgiel z zagłębia Ruhr na 20,98 ma
rek złotych, zaś wysokocieplflcowy na 
36,48 marek dotych. 

Centralny związek przemysłu górnicze 
go Rzeszy niemieckiej przyjął z tego po
wodu następującą uchwałę: 

W związku z ustaleniem cen na węgiel 

stwierdzamy, \t tylko przez zmniejszeni* 
podatku węglowego uniknąć można pod
wyżki cen węgla. (Stara cena bratowa wę 
gla wynosiła 38,46 marek złotych). 

Podwyżkę robocizny można byłob-J 
zrekompensować tylko przez zmniejsze
nie podatku węglowego. 

Przedstawiciel ministerstwa gospodaf 
kj przeciwstawił się powyższej uchwale i 
stwierdził, iż ceny węgla w Niemczech już 
dawno przekroczyły parytet światowy. 

Przemysłowcy natomiast oświadczyli, 
iż dotychczasowe ceny węda mogą tylko 
wtedy utrzymać, jeżeli rząd zniesie poda
tek węglowy. 

Rokowania między rządem a przemy
słowcami górnictwa trwają. 

GIEŁDY. 
•—:o:~ 

NOTOWANIA OFICJALNE. 
GOTÓWKA. 

Dolary 3 9 8 , o o o — 
CZEKI. 

M o w y Jork 398 ,ooo— 
Londyn 1,809,ooo— 
Paryż 2 4 . 3 5 0 — 
Berl in o.oo14 
S z w a j c a r j a 70 .9oo — 
Belgia — 

A k c j e . 

Bank Dyskontowy 1175 — 1225 . 
Bank Handlowy 550 — 575. 
Bank dla H. i P. 265 — 255 (1) 285 dr. 
Bank Kredytowy war. 80 — 85. 
Bank Przemysł, war. 100. 
Bank Małopolski 140. 
Bank Pol. Przem. Lw. 120 — 127 — 

126. 
Bank Zw. Ziemian 80 — 75. 
Bank Zj. Ziem Pol. 180 — 185. 
Bank Zw. Sp. Zar. 390 — 400. 
Bank Zachodni 790 — 900. 
Bank Handl. Wił. Pryw. bez praw 
Kijewski 430 — 445. 
Wildt 185 — 175 — 180. 
Częstocicie 6200—6400—6350 (3 f 4) 

6150 ~ 6750 dr. 
Michałów 625 — 630. 
Firlej 165. 
Cukier 1900 — 2250 — 2150. 
Łazy 72 i Dół — 80 75. 
Cegielski 157 i pól — 170. 
Węgiel 1300 —1505 — 1450 (1) 1525 

—1625 — 1600 (2), 1450 — 1725 — 1625 
dr. 

Lilpol 180 — 200 192 i pół (1) 185 — 
205 — 200 dr. 

Modrzejów 1600 — 1500 — 1625. 
Ostrowiec 2400 — 2600 5 em. 2225 — 

2600 — 2500. 
Ortwein 115 — 130— 125. 
Rudzki 725 — 700 — 770 (1) 850 — 

790 — 825 (2) 925 — 810 — 830 reszta, 
P.T.E. 210 — 215. 
Cerata 64 — 60. 

Pol. przem. Naft. 450 — 465 — 435. 
Parowozy 117 i pół 132 — 143 i pół. 
P.T.G. 825. 
Korek 65 — 60. 
Zieleniewski 2625—2700—2640 
Zawiercie 68—70 i pół 
Żyrardów 59—72 
Borkowski 170—185—180 
Jąbłkowski 47—57—50 
Żegluga 32—31—33 i pół 
Polbal 30 

. Haberbusch 725—850 
Nafta 140—125—127 i pół 
Nobel 400—380—415 
Sifa i światło 190—210 
Puls 125—145—135 
Chodorów 1000 (1) 1075—1190 dr. 
Czersk 375—445—400, II I em. 350 
Gosławice 430—415—500 ' 
Norblin 340—400 (1 j 2) 420 dr. 
Ćmielów 380—400—390 
Spirytus 620—700 
Pustelnik 260—265—250 
Sole pot. 1450—1525—1500 
Skórv 65—75—70 
Spiess 350—320—340 
Syndykat roln. 730—725—165 
Zach. T-wo dla H. i P. 60-65—60 
Elektryczność 1500—1400 
Klucze w 200—202 j pół 
Rohn 265—230, IV em. 225 
Starachowice 1000—800—925 bez pr. 

Ursus 250—275—265 
Pocisk 195—190—192 i pół 
Fitzner 1800—1750—1850 
Konopie 160—190—170 
PoL Tow. pod zastaw ruchom, bez; pf« 
Tendencja utrzymana częściowo 

zwyżkowa. 

WIECZORNA POGDEŁDA AKCJOWA. 
A.W.—WARSZAWA, 2 października. 
Pocisk — 195. 
Zieleniewski — 2,800. 
Bank Małopolski — 140. 
Bank Pol. Przera. Lwow. — 145 
Cegielski — 175. 
Chodorów — 1,200. 
Ćmielów — 405. 
Nafta — 140. 
Nobel — 425. 
Parowozy — 145, 
Tendencja dla akcjii utrzymana. 

GIEŁDA GDAŃSKA. 
Dolary amer. — 389.025.000—390,975.000. 
Fanty szŁ — l,795,500.ooo—1,804,500.000. 
Guldeny holend. — 157.605.ooo—158.395.OOA 
Marka polska — 64.160—64.840. 
Przekaz na Warszawę — 60.784.50—61.152.50 

Na Pary* — 23,940,000—24460.000. 

GIEŁDA BERLIŃSKA. 
PAT. — BERLm. 2 października. — D n * * 

dowa. 
Marka polska — 57000. 
Belgia — 16,259.500—16,240400. 
Danja — 56,658.000—56,942.000. 
Wtochy — 14464.000—14,436.000. 
Anglja — 1,436,375.000—1,453.625.000 
Ameryka — 319,200.000—320400.000 
Francja — 19,152.000—19,248.000. 
Szvajcarja — 56,857.500—57,142.500 
At»tr ja — 448850.—451.150. 
Praga — 9,526.125—4,573.875. 

GIEŁDA ZURYCHSKA 
P A T . — Z U R Y C H , 3 października. — U r z * d » 

wa. Notowania końcowe. 
Berlin — 0.000002. 
N o w y Jork — 560.75. 
Londyn — 2549. 
Pary* — 3345. 
Medjolan — 25.27. 
Praga — 16.78 1 p6ł. 
Budapeszt — 0.03. 
Bukareszt — 2.65. 
Warszawa — 0.0013. 
Wiedeń — 04078 i pól 
Korony austr. — 0.0079. 

m3szvnv m m 

•mnm- dodatni do haszyn 
MEBLE BIUROWE 

™ pióra wieczne Wmn'i 
p o l e c a A chasins 

Wólczańska 3 7 
(róg 6 Sierpnia.) 

Czytajcie „Republikę". 

http://157.605.ooo�
http://158.395.ooa


m.9 

5 E S Dzielna 2 0 s s 

Środa, 3 października 8.30 wiecz. udział 
biorą: 

Bilety do n a b y d a w kasie f l lharmonj l od godz. 10—1 1 od 8—7 w 

_ I WMT M. 2& 
Li la H a k o w s k a ( s k r 2 y p c e ) dyr . J. H i rsz fe ld ( fo jg j 

myzuka żyd . I melodje orjent. b. kape lm. opery warsza 

nowi program mim nLąjjjgjewyiyr:! plejnL lnjowj|LL£!!S 

m« zaszczyt zawiadomić, i± w dniu 5-go listopada 1923 roku odbędzie sią 
w Łodzi w lokum własnym przy wl. Piotrkowskiej JYs 96 o godz. 5 po poł. 

r 

i 
4458 

P o r z ą d e k d z i e n n y : 

L Zagajenie i wybór przewodniczącego. 
i . Powiększenie kapitała zakładowego. 
Panowie Akcjonarjusze, zamierzający uczestniczyć w Walnem Zgroma

dzeniu winni w myśl § 38 najpóźniej w dniu 2S października r. b. złożyć 
swe akcie, względnie świadectwa tymczasowe lub kwity depozytpwe insty
tucji państwowych lab prywatnych przez Rząd zatwierdzonych w Instytucji 
Centralnej w Łodzi lub w Oddziałach Banku w Warszawie. Sosnowcu i Lublinie. 

BRYLANTY, 
fcloto, s r e b r o , z e g a r k i , s t a r e z e b y k u p u j e 

p ł a c ą c n a j w y ż s z e c e n y 

A. łierszKorn, front (róg Piolrk.)!. 

oraz wykony żujemy wszelkie roboty 
szklarskie. 

t. Olejniczak i Smoliński, mmi Ib M-

Br. 

W. Dutkiewicz 
Ł ó d f , 

Piotrkowska 5 0 
Choroby skórne 

i weneryczne. 
Przejmuj- oii 4 — 7 w., 
v niedziel* I Święta !(•!?, 

Sprzedaż w s z e l k i e g o rodzaju 
w y r o b ó w futrzanych w s u r o w y m 

I g o t o w y m stanie . " -
Przy jmowanie r e p c r a c j l l ! 

Ceny przystępne! — — Akuratna obsługa! 

I. D. DAWIDOW8CZ 
u l i c a P I O T R K O W S K A Ms 1 0 ( w p o d w ó r z u ) 

2-gle wejście I l l -cle piętro. 69 

Młody człowiek 
poszukuje małego, umeblowanego 
pokoju, możliwie w centrum miasta. 
Jaknajszybsze oferty pod BR. T." 
do „Republik i "lub. „Expressu Wiecz 

Choroby skórne wene
ryczne I moczopłclowe, 

leczenie sztucznym 
słońcem górskim. 
D Z I E L N A M 9. 

Przy jmuje od 8—101 pół 
I od 4—8 

I.UAFUI 
NAWROT JMe 7. 
Choroby skórne I w e 

neryczne 
przy jm. od 10—12 i 5—7 

Dr. I . Lipszyc 
C h o r o b y d z i e c i 

przeprowadził się 
do WARSZAWY. 

Żórawin 24 a , te l . :65-23 

(DyplomKonst 
Warszawskiego) 
lekcji muzyklMitW. 
Gdańska (blaga) 
od 3—5 P - P - Z 

LINOTYPt 
Montaż i wsztlM * 

°ież nowych mn'P 
B°typy wykony*1 , 
miejscu i w innf^jf 

Lipowa 32. 

Sprzedam okatfF 

PIECYK 
telazny z dobry*' 
rządzeniem do PV 
"'a. Sienkiewicz* 
" piętro, front » 

Młody człowiek 
cudzoz iemiec 

poszukuje 1 lub 2 dobrze umeblowanych 
pokoi w centrum miasta. Oferty do redakcii 
sub. „Cudzoziemiec". 4 4 6 . 2 

Baczność! 
Dnia 25 września r. b. jadąc tramwaiem Ks 4 

w stroną Górnego Rynku p o z o s S a W E O W O 

w tramwaju 5 ksiąg handlowych firmy 1. Berger. 
Łaskawego znalazcą uprasza się o zwrot ta

c o w y c h za wysokiem wynagrodzeniem. L Berger 
przędzalnia ul. Łomżyńska 20-22. 4 1 5 - 2 

Do powiększenia 
dobrze zaprowadzo
nego interesń mann 
f łktury 

P O T R Z E B N Y 

li 
?. kapitałem 300 — 
•100 miljonów marek 
Olerly składać do 

adm. .Republik 
pod ,.L. M " -155 

Do wtadomoSrJ Si. Hoi!zitó;v uczenie b. glmiiazjam p. IMhoHWi] 
Zawiadamiamy Sz. Rodziców, że w 8 -0 

k l . human. gimn. żeńsKism p o d nazwą 
„Wiedza", prowadzonem przez zrzeszone 
nauczycielstwo b. gimn. p . Wolfsonowej, 
lekcje rozpoczną się w piątek dn. 5-go 
października o g. 8 rano w lokalu szkol
nym przy ul. Wschodniej JNs 62. 
466 K o m i t e t R o d z i c ó w . 

mm 

OSZUKUJĘ 4—6 
pokojowego 

mieszkania z wszel 
k łeml wygodami 

w centrum 
miasta, cena obo
jętna, ewentualnie 
zamienię na 3 po
koje również ze 
wsz. w y g . 1 w cen
t rum miasta. Of. 
składać do admn. 
dla E, W. 427-3 

yto i p. p. 
U rz 

farbia
rzy przyjmie mło

dego człowieka z 
półtoraroczną prak
tyką farblarską, jako 
pomocnika lub ma
gazyniera. Oferty 
do .Republiki ' pod 
.R. K \ 443-2 

a umeblowany po-
L kój przy rodzinie 
dobrze zapłaci urzęd 
niczka. Łaskawe o-
ferty sub. .Zaraz* 
do Adminlstr. tego 
pisma. 441-3 

W 8 -o k l . h u m a n . g i m n a 
z j u m ż e ń s k i e m „ W i e d z a " lek
cje rozpoczną się w piątek dnia 5 
października o godz. 8 rano, w lo e 

lcalu szkolnym przy ul. Wschodniej 62. 
Zapisy trwają nadal. 

Zrzeszone nauczycielstwo 
b. gimn. p. Woltsonowej. 

Ult?iTZ - D e n t y s t a 

MarKus-

p o w r ó c i ł a . 

* * * * * * 

Angielskiego ibb 
francuskiego udzie 
lam za 

ewent. dopłacę. Of. 
sub. „dyplomowana 
Angielka". 57 

k>ri< 

wieczór. %i 

22. 

Z i elon» " & 
20. 

brze tflĄ 
domo*« »oSpf0v 
posady \<M? 
Bomu ti „ . ^ 

BACZNOŚĆ t! Zgi
nął pies rasywy-

rzeł wabi się .Leda* 
nosił Ks 4814 2-10 
odprowadzić tako
wego za większem 
wynagrodzeniem na 
ul, Piotrkowską 123 
Szwarc, prawa ofi
cyna II-gie wejście 
III-cie piętro. Nie 
właściwy posiadacz 
będzie ścigany są
downie. 448-2 

dla > 

rzybłąkał się pies 
. rasy wilczej. Pra
wy właściciel może 
odebrać, Lipowa 63 

452-2 

! l i t 
K u p n o 1 s p r z e d 

(za wyraz 700 mk.) 

Uuple pianino- pia
l i nolę w dobrym 
stanie, Oferty z po
daniem ceny oraz 
szczegółów pod H: 
.61,748 do Adm. 
nln. pisma. 439-2 

TKALNIA SZTUCZ-
1 NA. Tkanie róż
ne] formy dziur nie 
do poznania jak w 
ubiorach, towarach 
swltrach, firankach, 
tak w dywanach. 
Obecnie Piotrkow
ska 92, w podwórzu, 
parter. 4288 

Heble w wielkim 
Blwyborze oraz za 
kład tapicerski.Brze 
zioski. Zielona 39. 
Przyjmuje obstalun 
kl i reperację. 

R o z m a i t e . 
(za wyraz 540 mk.j 

7 A K Ł A D taplcer-
L sko-dekoracyjny 
przyjmuje wszel -
k ie obstrtlunki, od

świeża meble, 
przerabia matera
ce 1 zakłada f i 
rank i . Nawrot 8. 

429-2 

no sprzedania pal-
U to damskie ka 
rakułowe. Nawrot 
62 m. 17. 432-2 

R o z m a i t e . 
(za wyraz 540 mk.j 

7 A K Ł A D taplcer-
L sko-dekoracyjny 
przyjmuje wszel -
k ie obstrtlunki, od

świeża meble, 
przerabia matera
ce 1 zakłada f i 
rank i . Nawrot 8. 

429-2 

•KUSZERKA PIPI 
H K O W A przyjmuje 
z a m ó w i e n i a pan 
miejscowych i przy
jezdnych, Piotrkow
ska Nr. 132. . 947 

wykS 
K I . 

i i 

N a u k a i w y c h ó w 

(za wyraz 540 mk.) 

Anglik z Londynu 
udziela lekcji, kon 

wersacji I kores
pondencji. Oferty 
snb. .Londyn" do 
„Republiki* 416-3 

P o s z u H f l V * 
Od'0f%b. 

dzalnt* '^y^A 

za * y r l t f 

S tudent udziela ma
tematyki, łaciny, 
fizyki, języków. 

Killnskleo 86-3_dm-
galbrama (godzina? 

angielski, francuski, 
niemiecki kursy 

Amblard Deb.Płotr-
wska 120 

w t Ł > 

w y d a ^ 
Maluszy"' 

na imW,,, < 

w L o d i ' - J 

.„ v„j.,l m ) . ir.nrwi , nrinnf7I.nlini (io domn mic- t. " ZWYCZAJNE: mk. 1500 za wier« milimotrowjr <nt Uroni* 10 szpalt). W TEKŁ>CIK: m • ,jpal,y|5o,il*;.0»'„ 
D r O n i i m O P j ł a ' W Łodzi mk. 100.000 Z

 aaM

*
Z

*™^°X°^2Z£ ( ł a ł n ^ y P n i a ' trowy (n« «tr. 4 »«p.lty) N AOKSl.ANIi; mk. 3500 » wlonz mlllmelro*v (ot ««\ J e > . % o^
1

'fi 
V I CllUn IGI c l l 3 . v ię r /n ie . —Zamie jscowa mk. 12^,000 mieblęcznle. w y i U D A C l I l d . n i k . iUM « wins. m iimetrUWy m» str. A szpalty! z.rC«ynowc i zn.iubino*«; P°'°" a,„ini«' f-, f lra 

_ Zagranicą mit. 170.000 miesięcznie. \ * - , • — icowe o 40 proc. drolc- Z«sr«n. o lOO proc. drolej. Zz terminowy druk o«lozz»" ^g tw> 
tolUblih I fiprtSI w f K I l m b t z n l ? 175 3 0 0 RedaUcJ« i Ad-uinisiracja, P io t rkowska 49, Telefon 22-14. God- lny przyjęć redakcj i 6—7 po południu. Rękopisów n l e z a m ó w ^ n y ' 

' Każda now» p o d w y ż k a obowiązuje wszystkie Już przy jęte ogłoszenia do zmiany cen bez uprzedniego zawiadomienia . 
!^^w4Jrińktwo .Republiki* SpTz 'ogr."ód'i>.: M a r i a n Nushai-m-Oltaszł-wskf. i - Czcionk. .ReDub i fk l " ; Ploti lcówska 49.—Tłocznia. P io t rkowska 8 Ł — Redaktor M O C Ł M a r l a o N«s 

http://nrinnf7I.nl

